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jak daleko zajść mu się podoba, popadły

i imperatywnie nakazuje podanie sobie ręki. 
Oczekujemy z niecierpliwością jakie stano
wisko gabinet hr. Andrassego zajmie wobec 
najnowszego zwrotu wojny wschodniej.

w  wielki dyskredyt od czasu niepowodzeń 
jenerała Benedeka w Czechach. Dla tego 
to już z góry tajemnicza bezczynność Abd- 
uI-Ker ima-paszy wywoływała uśmiechy po
wątpiewania, a obecnie po przejściu Bałka- 
nu przez oddziały moskiewskie, już chyba 
tylko jaki czyn nadzwyczajny mógłby na-1 
prawić reputację wodza tureckiego. Bądz 
co bądi wszakże przeprawa ta przez Bał-, 
kan ma więcej doniosłości moralnej niż 
wojskowej, właściwą porażkę ponieśli Tur
cy nad Dunajem, przez utratę Nikopolu. 
Zajęcie tego punktu rozczerza podstawę dzia
łań moskiewskich i odejmuje dalszemu ich 
ciągowi charakter awanturniczości, jakiby 
miały, opierając sie jedynie o fcistowo. 
Chwila, w której Moskwa mogła być za
atakowaną przewaznemi siłami i wrzuconą 
w Dunaj, przeminęła bezpowrotnie, a me 
potrzeba być czarnowidzem, by się oba
wiać, czy Abdul Kerim wraz z armją swo
ją nie odegra roli Bazaina podcz»s marszu 
Prusaków na Paryż. Jedynym jaśniejszym 
punktem na chmurnym widokręgu, który 
zawisł nad Turcją, jest ta okoliczność, że 
ruch wojsk moskiewsk;ch ku Stambułowi 
wywołał w Anglji wrażenie nadzwyczajne, 
i że jest wszelkie prawdopodobieństwo pu- 
temu, iż W. Brytanja wyjdzie bezzwłocznie 
z neutralnej swojej roli. Wiadomo, że od 
dawna poczyniono w Indjach wszelkie przy
gotowania, by ztamtąd znaczny korpus, 
przeważnie z muzułmanów złożony, prze
wieźć w 14 dniach do Europy. Flota trans
portowa zgromadzona j*.st w tym celu w 
porcie Bombayu, i dzienniki doczekają się 
może wkrótce czasu, w którym nabiorą 
dla nich wagi wiadomości z tego miasta, 
dawniej, według brzmienia kursującej we 
Lwowie anegdoty, służące tylko do zapeł
nienia próżnego miejsca, przez cenzurę tak 
obficie dostarczanego. Niemmejsze też wra
żenie wywołały w Wiedniu wiadomości z 
Bułgarji. W nieobecności cesarza odbyć się 
miała rada ministów, na której rozbierano 
grozę sytuacji, a za powrotem monarchy 
oczekiwać, i gorąco zyczyć sobie należy, 
żo zapadną na*.omeo energiczne postanowie
nia. Niepewne sąsiedztwo Pius i Włoch 
odwodź' wprawdzie monarchję austrjacko- 
węgierską od wystąpienia przeciw Moskwie, 
ale przeciw koalicji moskiewsko-prusko ■ 
włoskiej z natury rzeczy stanąć może dru
ga, złożona z Anglji, Francji i AuStiji, i 
dyplomacja wiedeńska dałaby sobie świa
dectwo największego ubóstwa, gdyby w 
chwili wielkiego dla monarchji niebezpieczeń
stwa nie potrafiła skleić przymierza tam, 
gdzie interes każdego aljanta tak wyraźnie

Walny zjazd Tow. pedagogicznego.
IX.

T a r n o p o l  17. łipra.
Przed godziną 9tą rozpoozęto się dzisiejsze 

posiedzenie odczytaniem protokołn wczor&jtZjcL 
narad. Z  porządku dziennego następuje sprawa 
memorjałn do Sejm* w przedmiocie reformy a 
staw szkolnych. Sprawozda*c*» Tadeusz Roma- 
nowicz, zawiadamia zgromadzenie, iż meworjU, 
który zostsł wydrukowany i członkom rozdany, 
opartym jest ściśle na nchwaiacn zeszłorocznego 
zjazdi w Samborze. Z  rząd główny przeto nie 
poddaje jnż tej sprawy pod dyskusję zgromadze
nia, a czyni tylko wniosek dotyczący sposobu 
pozyskiwania poparcia d<a tej sprawy. Zgromt 
dzenie przeto nie prow«azi rozpraw nad memo- 
rjałem ale uchwala na wniosek Zarządu: Wzywa 
się Zarządy oddziałowe, aby przez osobne depu- 
t&cje wręczyły naemorjoi ton posłom, w okrę
gach oddziałów zamieszkałym, i uprosiły o go
rące poparcie tej sprawy w Sejmie. Poczeia ten
że sam sprawozdawca przedstawia wnioski' Z  - 
rządu głównego z powodu wniosków przez Za
rządy oddziałowe nadesłanych. Wniosków było 
87 — między którymi znaczna liczba zgodnych, 
tuk, że ostatecznie Zsrząi główny zdaje spra
wę z 60 wniosków. Z  tych część objęta już jest 
memoriałem i dlatego nie przychodzi pod dy
skusję. Nad kilk< ma wnioskami przechodzi Zgro
madzenie na wniosek Zarządu główuego do po
rządku dziennego. Nie będę ich tu powtarzał,: 
ponieważ po większe] czyści opierały S'ę na nis- 
znajomości uotaw i stosunków. — PotZbui zwa 
żywszy, że tegoroczna krajowa kosf-irencja san- j 
czy cielska zajmie się szczegółowo sprawą pla
nów nsukowyoh — przeto zgromadzenie nii chcąc 
uprzedzać achwtd konferencji. i wywoływać dwu
krotnej w tym samym przedmiocie dyskusji nie 
wchodzi w tui pi awy nad kilku wnioskami, od
noszącymi. się do sprawy pianów naukowym 
szkół Indowych pospolitych i wydziałowych. Z  
powodu innych zaś wniosków i  oddziałów nade
słanych , uchwala Zgrcmabzenie na wniosek Za 
rsądu głównego:

W sprawi* 1 niesienia egeanuuów, w suko- 
łach ludowych, poleca się Zarządowi głównemu, 
aoy okólniki' m zawezwał oddziały do dyskusji 
w tym prze imiocie »a zebraniach oddziałowym, 
i przesłania opinji Zarządewi głównemu.

Walne Zgromadzenie poleca Z  irząiowi głó- 
wnen u, aby poo*ynił kroki u Rady szkolnej kra
jowej i u Ś8jmu, aby nauczyciele stali pobierać 
mogli zaliczki ua płace.

Uznaje się potrzebę sprężystszego niż do
tąd wykonywania przymusu szkolnego i wyraża 
nadzieję, że zarówno władze szkolne jak i na
uczyciele sami zechoą według sił do tego się 
przyczynić.

Poleca się Zarządowi głównemu aby udał 
się do Raay szkolnej krajowej z prośbą o prze
dłużenie termmu do składania egzaminów kwa 
linkacyjnych.

poleca się Zarządowi głównemu aby pono
wił petycję do y&ji/u w mysi ucLwał zjazdu 
przemyskiego wniesioną w sprawie zasilenia 
składu Rady szkolnej krajowej fachowymi nsu 
czyciel&mi.

Walne Zgromadzenie uznaje niezbędną po j 
Tzebę dokonania reorri.nizar.yj dawniej istnieją
cych szkół ludowych, najdakj do końca b r. — 
i wyraża nadzieję, iż zaiówno władze szkolne 
jak i wszyscy w tem interesowani zechcą się do 
dzieła tearo według s:ł przyczynić:

Nakoniec: Walne Zgromadzenie uaaje po 
trzebę:

a) zakładania szkółek froeblowski. h , szcze
gólniej w miasteczkach z liczną izr-.elicką ludno
ś ć  , celem usunięcia zgubnego wpływu chaj- 
derów.

b) uaiaiowania stałych navczycie)i religii 
uiojżeszowej z językiem wykładowym polskim w 
szkołach, do którycu uczęszcza zaaczn ejsza li
czba dzieci izraelickich —

c) utworzeni we Lwowie lub w Krakowie 
zaLł: d i dla kształcenia rebinów w duchu naro
dowym —

i wyn ża nadzieję, iż władze gminne i wyś- 
sze, w ■prawach tych kompetentne, zechcą się 
niemi gorliwie ząjąć.

W skutek interpelant i wnioski delegata z 
N. Sącza p. Chylińskiego, wezwano Zarząd głó
wny aby poparł petycją ó reorganizację i prze- 
ntesienie na etat wyższej szkoty żeńskiej pp. Kia- 
rycok w Nowym Sączu,

Po czem po przerwie prof. dr. 3yrski miał 
rzecz o sposobie nauczania hisrorji naturalnej w 
szkołach ludowych. Prelegent zaleca mero«l( po
stępowania w u, u :e tej analogicznie z rozwojem 
w przyrodzie samej, od organizmów prostych od 
komórki, do składanych i wyższych, i lf znymi 
przykładami wykazał, iż da się ona w sokole lu
dowej Zastosować , przedstawił zarazem, ile przy 
tej sposobionej można dać dziecku wiadomości 
praktycznych, szczególniej z zakresu rolnictwa. 
Odbyto przy tem rodzaj lekcji próbnej z kilkoma 
uczniami miejscowej szkoły ludowej. Na wniosek 
prof. Solesk ego wyraziło zgromadzenie podzię
kowanie prelegentowi, który mimo słabości pod
jął się tak utrudniającego a tak pożytecznego 
odczytu.

Po południu prof, dr. Ciesielski miał odczyt 
z zakresu pszczemictwą i sadownictwa z demon 
stracjs.uu, a ks. GLodk.ewicz okazał i wytłuma
czył nowe teUrinm swego wynalazku. Do oce
nienia tego telunnm wybrana jest osobna komi
sja, która jutro zda sprawę.

Przegiąć polityczny.
Rząd moskiewski nie przestaje czynić przy- 

gowwau do pospolitego inszena (opoiczeuia). 
Wileński urząa gn ber ulali y do epraw powinno
ści wojsaowej ogłosił juz w Wil. W ud. Gub. 
rozsłkd czynności na wypadek powołaak pod 
chorągiew luazi należący on do pospolitego ru 
czema. Rozkład ten wskazuje miejsca, guzie ma
ją się zmerać należący do pospolitego mszeuia, 
mianowicie oznacza miasta powiatowe; następnie 
wymienia kolej stawaaia powołany en prze a u- 
rzędy powiatowe do spiaw powinneści wojsko- 
woj, co ma się odbywać wcuing okręgOw zac-ą 
gowych, ale nie porządkiem icu numerów, t. j. 
w taki Sposób, ze n. p. oŁąg 4ty w niektóryck 
powiaiack aioze bjó najpiciwej powołany; na- 
komsc oznaczono w rozkładzie liczbę dni po- 
trzeiiaych na odbycie zaciągn osób nałożącycn 
do pospol tego ruszenia. Ozas, w którym ci o- 
staini powinni się stawie przed urzędem dla 
weryfikacji, stosownie do położenia okręgów za
ciągowych, oznacza się od dni 3 do 13 po ogło

szeniu najwyższego rozporządzenia, powołującego 
tę kategor ę ludzi pod chorągiew Czas na ich 
przyiccie fn e z  urzędy zaciągowe ma wynosić 
cd dni 2 do lOciu

Jak denoszą z Wiednia, nawetprzejś ie 
Moskali pi zez Bałkany nie zdoła zniewolić a.u- 
strji de zan *chanij dotychczasowego biernego 
stanowisk* ; w odnośnych bowiem sferach po
czytują , że przez to zlokalizowania wo’ iy  nie 
jest jeszcze cak narażonem, by należało powie
dzieć: „dotąd, ale nie dalpj* "W j^aym  z ar
tykułów półurzędowych napomknięto, że to, co 
się obecnie w Biłkuna<h dnieje, dotyczy w pier
wszej linii więcej Anglji, i jak donoszą do je
dnego i  dzienników sttnowczo przaważt zdanie 
zachowanie „czujnej b.erności*. Wytworzyło się 
bowiem pewne odróżnienie między moskitwtkie i 
p r o w a d z e n i e m  w o j n y  a moskiewski
mi w o j e n n y m i  c e l a m i ,  respectiye re
zultatami. „Bardzo jednak być może, dodaje ak
tor pomieniwtego pisma, że chwila wystąpiems 
nadejdzie hrcajsniej aniżeli się przypuszcza Wie
deńskie polityczne sfery są zdania, że neutral
ność dotyczy tylko wojny „zlokalizowanej*. Jak 
długo zaś wtjna pozostanie taką, to zaiezy w 
tej chwili od Anglji i stanewiska, jakie rząd 
angielski zajmie, gdy w Lonaynie uznają za 
konieczne gruntownie zastanowić się nad nie 
bezpieczeństwem zagrażającem Konstantynopo' 
łowi.

Tymczasem Corresp. Generale donosi, że car 
przyjmował pułkownika Wellesley na posłucha
niu prywatnem i ponowił mu raz jeszcze zape
wnienia, jakie poprzednio robił lordowi Derby 
pod W7giędbm Konstantynopola. Zipewnienia po 
mienione zmierz&ły k i temu, ze Moskwa nie 
może wyraźnie „pnzyrzec*, że pozostawi Kon
stantynopol na icy o , ale żs nie zamierza za
trzymywać go. Wszakże oprawa z Chiwą tkwi 
jeszczt w świeżej pamięci Anglików. Z  tonu, 
jakim Standard przemawia, wnosić można, że 
rząd angielski bynajmniej nie myśli przyzwolić 
na zajęcie Złotego Rogu przez Muskali.

— Gaz. Kol. przytacza następującą rozmo
wę, jaką wiedeński jej korespondent miał z je
nerałem Klapką: „Jenerał poczytuje za memo- 
zebne, by Moskwa ostatecznie obaliła Turcję, 
chociaż właściwie Turcja nie długo utrzyma się 
w Europie. Jeżeli wojna ma byo prowadzona aż 
do wyczerpania sił, to w takim razie Tercja zrze
knie się Europy, i z cał| potęgą mauomefani 
zmu z Azji wtergaie dc Muskwy, co będzie mu
siało doprowadzić do uezprżyuładuych okropno
ści. Ale według z-pownien Klapki spusioszouii., 
bodące dotąd wyniLiem wojny, są tak straszli
we, iż on sam nie pojmuje, jak Enropa może 
jpokojnie patrzeć na to. Od Adrjatyekiego mc - 
r*& do Araratu, gdzie muzułmanie żyją pomię 
szani z ^hiześc.anami, wszystko pań się i mor
duje.* O ile korespondent wnosić może, ped óż 
Klapai, przedsięwzięta z własnego natchnienia 
w widokach humanitarnych, ma także la  celu 
puufue wpływanie ua dyplomatów, ażeny nakre- 
slic pewien cel wojnie i okrucieństwom, które 
są jej wynikiem. Że Klapka przekonany jest o 
konieczności utrzymania Tarcji, na to zapewnień 
nie potrztba. „Mądzą tu (w Wiedniu), pisze 
tenże korespondent, ze istnieje _tajny moskiew 
sku włoski uLłau, na mocy którego Albanja ma 
odpaść do \\łoch; ale tym sposobem, jak tylko 
to stanowczo bęlzie wiadome, Wiochy natrafią 
na opor Austrji. 1 Klapka wierzy w istnienie 
cichego porozumienia się Moskałów z Wło ha- 
mi.“ Tyle z korespondencji. Z  drugiej natomiast 
strony rzymski telegram do Pol. Coi-resp. dono
si: W  tutejszych koiacu rządowych zaprzeczają

doniesieniom dzienników o czynnej interwencji 
Włoch w kwestji wschodniej. Włoski gaoiuet 
bynujmi lej me myśli o : ajęeiu czynnego stano 
wieka, kióroby odosobniło Włoohy od innych 
państw neutralnych." Telegram ten bardzo za
trąć* na pół urzędowy; a i Poht Corr. nie jest 
organem, zasługującym na bezwzględne zaufanie.

— Savfet pasza rozesłał 15, bm. okófuik do 
reprezeutantów tureckich przy rządach europej
skich, o okru cieństwach jakich dopuszczają się 
Mcskale w za-ętych prze? siebie miejscowo
ściach. W okólniku tym przedstawiając uiczem 
nieokiełznane barbarzyństwo kozaców, konsta- 
tu e mięlzy iunemi, żb moskiewska ta tłi szcza 
stokroć gorsza ka wet w zapamiętałości swej od 
Ci&rnogórców, me oszczędzając kooiet i dzieci, 
murduje je ua równi z bezbronnym: miesz
kańcami.

Prawie jednocześnie z powyższym okólni
kiem, znajdujemy w Tinm  następujący list Mid- 
n&ta p«łzy, aatowauy z Plombió.es:

, Panic! Telegiaf rozniósł już po Europie 
wiadomość o czynaon okrucieństwa, popełnianych 
przez Moskali w Azji, w Europu i ua Czarnem 
morzu, gdzie bezbronne statki handlowe zata
piali wraz z ich załogami. Zątza zniszczenia 
jakf są przejęć!, aie oszczędza ani niewinnych, 
ani kobiet ani sutrców, nie ma względu ua szpi
tale i inne budynki publicznego izytuu^ nie umie 
też udzonowaó cznsu poświęconego modlitwie.

„Czarnogórcy, będący sprzymierzeńcami Mo- 
skau, sądzą, że najlepiej wykonywają swoje za
danie, gdy wziętych do niewoli Turków w naj- 
okru i lejszy mordują sposób, Bułgarcwie zaś u- 
wiedzem fałszywemi obietnicami Moskwy, po wy
mordowaniu przed kilkf tygodniami mirnłmar- 
skich starców, pozostałych dla dekenauit. żniw, 
wzięli się obecnie do wyrżnięcia mahometan w 
miastach zajęcycu przez wojaka moskiewskie na 
prawym brzegu Dunaju.

„Co się teraz dzieje w Btigarji, objawiło 
się również, w roku zeszłym przy wybuchu po
wstanie, podniecając w wysokim stopnin oburze
nie muzułmanów, przyczem doradzane Porcie 
aoy powstania bułgarskiego nie traktowała na 
serjo i nie ścigała przestępców z całą surowo- 
śc-g piawa. Tyle mówiono i pisano w Europie 
o oKrucieustwaci/ Turków (które chociażby na
wet w większych zdarzały się rozmiacaoh, by
łyby tylko w każdym razie godnym pożałowa- 
niatodwetem, wywołanym barbaizyństwami.Bsłga- 
rów) że w końcu zapomniano o pi. rwoTnyun fa
sach powstania, Przyssło wreszcie do tego, że 
sprawiedliwa repreąja "ządu tureckiego, zastoso
wana do pojedynczych wypadków nienawiści i 
zemsty, była pobudką do niesłusznych zarzutów 
przeciw Turcji i pozorem do niesłusziue^szej je
szcze wojny, dc wojny, której Europa przypa
truje rię z założonemi rękami, a której bliższe i 
dalsze następstwa dałyby się i bez tak ostato 
cznycb wysiień osięgnąc.

„Ufam, że kra, mój, wbrew oczekiwanium 
naszych wrogow, wyjdzie iwo z tej walki. Bli
sko juz od rokn daje on dowody siły i patrjoty- 
zmu, nieodstępijącego go ani na jedną chwilę, 
bron c będzie każdej piędzi swej ziemi, i cho
ciaż oj Turcja, pozbawiona Lprzymierzeńca, mia
ła uledz, to wówczas nie sama jedna tylko ipa- 
paduie. — Plombieres 10. lipca 1877.

MicOut
— Według lis u i  Gatynji, oczekiwany tam 

junt w ty oh dniach jouążę Piotr Karageorgie- 
wiuz, wspominany kilkakrotnie sd czasu wybu
chu powstania w Bosnji. Już od dwóch miesięcy 
książę Piotr siarał się w Wiedniu przez jednego

JULIA de TRtCOEUR,
N O W E L A  

OKTAWIUSZA F E U IL L E T  A.

(Cięg dalszy.)
11.

Jerzy Rene de Lncau żył w bliskich sto- 
sunk&ch z hrabią Piotrem de Moras, krewnym 
Klotyldy. Obydwa byli towarzyszami młodości, 
podróży po świecie, a nawet broni, gdyż zna
lazłszy się w Ameryce podczas wojny cywilnej, 
otrzymali tam razem cnrzeat ogsia działowego. 
Przyjaźń ich złączyła się przeto jeszcze ściślej 
tiym węzłem wśród rozlicznych przygód loaU, 
ktće z sobą dzielili zaala od ziemi ojczystej, 
chociaż niepodobni byli do siebie.

Piotr d6 Moras należał do typu skandy
nawskiego : był wysokiego wzrostu, blondyn, 
urodziwj i jak lew silmy. Jerzy Lucan odzna
czał się od przyjaciela ciemnym zarostem, szczu
płą budową i wytworiością ruchów; w jegu 
zaś spojrzeniu dutt neir i nieco śmętnem, w jego 
głosie zimnym lecz dźwięcznym, w calem uło
żeniu nakoniec malowała się nakazująca powaga.

Pod względem duchowym różnili się także: 
pierwszy lubił wesołe życie, oył chłodnym scep
tykiem i utrzymywał tanceraę, nie kłopocąc 
się o nią; drugi zawsze by] roztargnionym, po
mimo pozorów zewnętrznego spokoju, a przytem 
romansowym, namiętnym, wiecznie turbowanym 
miłością ziemską i nauką teologji

Piotr de Moras po powrocie z Ameryki 
przedstawił L iczn a  swojej kuzynce Kloty Idzie, 
i od tej pory zgadzali s,ę cni najzupełniej w 
dwóch punktach, mianowicie: w głębosim sza
cunku dla Kiotyldy i we wstręcie ku jej mał
żonkowi. Z  drugiej atrony, każdy z nich oceniał 
według osobistego zapatrywania się charakter 
puiu de Tiecoeur. Zdaniem Piotra był on nie- 
aczciwym, Lucan zaś poczytywał go po prostg 
*4 zbrodąiMrtt-

— Dla czegóż miałby nim by ć ? — zau
ważył Piotr. — Czyż jego wina, ze przyniósł 
na świat w szpiku zaróa złych szłoanosei, pło
mieni piekielnych V... Ilekroć razy w ldzę czer 
wone, nabrzmiała oozy Klotyluy, cięt*iooym ms 
zgruchotał głowę; lecz uczyniłbym to tei guiewi, 
bez uniesienia się, jak gaybym zgładził węża.

— Nie , przyjacielu 1 — odparł Lucan —• 
podobny sposób postępowania byłby negacją wol
nej woli i zasługi, negacją świata moratnegu. 
Jeżeli nie umiemy okiełznać szkodliwych nawię 
tności, jeżeli one pnnUją nad nami fatalnie, je
żeli mówię człowiek z konieczności jsst dobrym 
lab złym, nczciwym lab hultajem, prawym mb 
wiarołomnym, w miarę swoich instynktów, po 
cóż więc zaszczycasz mię siacukiem i przyja
źnią ? W»zak według twojej teorji miałbym do 
nich tyle co i każdy inny prawa, co i Tićcoeur 
naprzykład ?...

— Przepraszam, Lucasie! Jak w porządki 
rcślinnym, przenoszę rożę nad oset, tak w pe- 
rządku dnokowym ciebie iad Tiecoeur’a. Cieszę 
się tobą i korzystam pizy tobie.

— Ależ, kochany Eiotrze, popadasz w sąd 
błędny; boć i ja urodziłem się także z obrzydli- 
wemi instynktami, z nasieniem występków.

— Jak Sokrates?...
— Wiaśsie! j»k Sokrates. I  gdyby ojciec 

nie był mię ćwiczył za miudn, gdyby matka lie  
była świętą niewiastą, gdybym sam nie kiero: 
(wał się sumieniem w moich f«ntazjach, stałbym 
się do dzis dni* łotrem wyuzdanym.

— N u t nie przeczy, że nim jeszcze nie 
zostaniesz, mój drogi; mat nie może zaręczyć za 
p/zyszłcsc , Wszystko zależy od siły pokusy. 
Jakkolwiek wysoko pojmujesz honor i godueść, 
możtsi-że być pewnym, że nie zstąpiłbyś z dro
gi przez aie wytkniętej pod brzemieniem potę
żnego wpływu? Czyż me przypuszczasz, daj
my ia  to, okoliczności, co by mę znagliia do po
pełnienia zbrodni dla kobiety?...

— Nie, Piotrze! A  ty?...
— Ja?.» ja nie j et tem namiętnym., nie 

mam żadnej zalety.. Urodziłem się, .uiby wzór 
jaki. Poaiasi moj wiek dziecięcy: byłem wte
dy małym chodzącym wzorkiem, ńraz jestem

kosztuje... Lecz dosyć o tem, pójdźmy raczej 
do pięuuej Klotyldy L

i  dwaj uzieini młodzianie podążyli do oso- 
by, tak goanej lok szczerej przyjhźu. Przyjęła 
ich z należytą grzecznością. W recepcji ccte- 
fltuj zyia, i J ujja, która od niejakiego czasu po-

— Na dwa lub trzy miesiące.
— A  kiedy?
— Jutro.
— Samotnie?
—  Tak jest. Obaczymy się jeszcze wieczo

rem w kasyn e,
lubiła towarzyatwo tych lulzi wyznych. W u-l Lskomczna ta rozmowa zdziwiła i zamepo

l  _________  . i  ■ i  ^  ^    i _  _ ;  i .  t  l ................ . .  i i -  ~  .łożeniu obyawoch, tuuzież w ich światowej roz
mowie mieścił się pokarm, przypadający do de 

8n»»ku daiec.ęcis, zaradzającego po 
b-^anrJZr1?,u; .Wprawdzie w początnathza

koiła hrabiego de Moras. Pospieszył ao mieszka
nia Lucan’a, trawiony rozmaitemi domysłami. 
Na wstępie postrzegł przygotowania do drogi, 
jako tez przyjaciela pisiącego coś w swoim ga-

łouy humor Juijj nabrał pewnej dzikości; ucho-‘ Dintc.e,
t  fn no 8ifl w ,w01m pofioiku,! -  Jeżeli ci jestem natrętnym — rzekł —

okazując przez to janą» niechęć dla goscl swej'powiedz mi to otwarcie; ale wyznsję, że ten 
matki; wazeiekoż Tiotr de Moras i Jerzy de!zamiar wyjazdu do Szwecji zaintrygował mię 
Lucan bjn zawsze mile przez nią widziani. Opu- bardzo. Bo w izerzy samej, cóż tak nagłe- 
•zeżała zwynłe tstronie, aby się z umai spotkać, »go ?... Miałżeby jaki pojedynek po za granicami
skoro zaanonsowano ich przybycie

Klotylda pi zypnszczafa więc nie bez pod
stawy, *8 wybór jej w o#obi* Lucas a podobałby 
aię córce. Ale nieszozęscu d, nasunęło się zbjit 
wiele przyczyn, przeświadczająoych biedną ko
bietę, ze Lucan jej uie kochai. Oględuośo jego 
dawniejsza w rozmowie z KlotjIdą spotęgowała 
się i zaihltaii* W ostroztosc po zgonie p*na de 
Tieioeur- wizyty powtarzały się coraz rzadziej; 
zdawał się bacznie uaikao spotkania sam na 
sam z młodą wdową, J*k gdyby czytał w jej 
sercu i chciał ju zuiechęcio ku sobie

państwa..
—  O! wybacz... wiesz, iż w takim wypad

ku udalibyśmy się na miejsce razem.
— Kobieta zatem ?
— Tak! — odrzekł Lucan.
— Przepraszam więc i żegnam!
— Ozy obraziłeś się, Piotrze?

f ,rn” ^ ie.inaf łe^ jestem ud badaniatego, co p 'ledemną ukrywasz; ale nie rozumiem 
przymusu, jakiegoś rodzaju wstrętu, co się prze- 

i W0J®m obejściu. Nie pierwsza to zresztą
. I° nf  niechęci z twej strony; od pewnego cza-

jwiekim modelem, oto różnica; i ta mię nic nie opuścić nas ramy°lasz ?

Z  owyck to dmutuych objawów ujposobitn sn towarzystwo moje c.ęzy ci widoczaie. Oói 
Lucana zwierzyła sid Łiotylda baronowej. I przeto dziwnego, iż zrodziła się we mnie myśl, 

Co większa, w dnin, w którym baronowa, JaŁo puszczasz się w świat daleki, abv się po 
mieszkająca pizy ulicy Tronchet, stała sę  po-* zbyć przyjaciela?
wiernicą przykrych pesuzeżeń córki, odbyła sięj — W ulai Boże? — wyjąkuął z cicha Je 
jedftoczeńue roimowa. przy ulicy aAumale w(rzy. w  i&kim razie muszę ci wytłumaczyć wszy- 
tyrnże samy u  przbdifiiuuie między bohaterami.jatko. Mniemałem, że słui odkryjesz prawdę w 
naszej opowieści. Spędzili oni z Subą poranek w^miiczenin mojem. że to tak łatwo! lecz skoro 
lasku bulońskim, gdzie Lucan był więcej smę- J nie, posłuchaj: twoja kuzyna Klotylda już bli 
tnym i milczącym jak zazwyczaj, przy rozstamu sko od lat dwóch owdowiała, upłynął czas jej
zas ujął dłon przyjaciela i rzekł:

— Muszę ci oznajmić, że udaję się w po
dróż...

— Jakto ?... tak niespodziewanie... a dokąd ?...
— Wyjeżdżam do fczwecji. Od dawna pa 

łam chęcią zwidzenia tego kraju.
— Co za szczególny zamiar!... 1 na długoż

żałoby. Zntm twoje uczucia ku niej, zapewne 
ją wkrótce zaślubisz, i bardzo dobrze postąpisz, 
filę nad ten zyiązek sprawiedliwszego, natural 
niejsztgo i godniejszego obojga! Daję a  słowo, 
że przyjaźń mą ku tobie zachowam całkowicie 
i niezachwianie, lecz zaklinam cię, pozwól mi 
oajechać 1 Powiedziałem wszystko.

Hrabia zdawał się z początki ekwytao zna

czenie tych wyrazów z wielką dolegliwością, 
stojąc nieruchomy i z takiem wejrzeniem, jakby 
szukał w głowie rozwiązania zagadki, potem 
skoczył do Lucan’a, a chwyciwszy go za ręce, 
wykrzyknął wzruczwny:

— Wybornie..,, wyśmienicie.... przedziwnie! 
I  znowu uścisnąwszy serdecznie Jerzego, zawo
łał wesoło:

— Tylko, jeżeliś postanowił zabawi ó w 
Szwecji, aż aopóki nie pojmę JKlotyidy, radzę 
ci braciszku dom sobie tam zbudować i ogród 
zasadzio, gayź przysięgam oi, że zostaniesz tam 
długo... bardzo długo.

— Co mówisz, Piotrze?... czy podobna? ty 
jej lie  kochasz?

Przeciwnie: kocham, oeenian i podzi
wiam, jak siostrę, i wierzjy mi! że marzeniem 
zawsze mojem było ujrzeć was złączonemi, Klo- 
tyldę z tobą drogi Lucau’ie. Ale, niestety, tak 
byłeś zimnym, tak mało uprzedzającym, a osta- 
tiich zwłaszcza dni... Lecz cóż to jest I ?... prze
bóg'. . oo się tobie stało?... zkąd ci ta bladość
ia  twarzy?...

Wynik ze wzajemny oh zwierzeń uię dwóch 
kolegów nastąpił ten, że Lusan zamiast powę
drować do Szwecji, znalazł się za chwilę w sa
lonie baronowej de Pers, która słuchając jego 
oświadczyn dla córki, sądziła się być igraszką 
snu czarownego. Cokoiwiekfiąclz, miała dosyć 
poczucia godnusci na arłumienie wobec Lucan’a 
wybuchu uszczęśliwienia, i chociaż pałała żądzą 
przyciśnięcia do łona owego z.ęoia idealnego, 
powstrzymała się przecież, odłożywszy tę przy
jemność- na później. Wyraziła mu tylko na ten 
raz współczucie osobiste. Pojmując atoli nieciei- 
pliwośc Jerzego, nadmieniła mu, aby się przed
stawił tegoż samego wieczora pani de Tiecoeur, 
której wprawdzie życzeń nie znała dotąu, lecz 
z góry była pewną, iż w każdym razie przyj
mie pana de Lican z szacunkiem i względami 
laleziemi jego osobie. Pozostawszy sama, roz
płakała się z radości i pgstanowiłfi nie uprze
dzać o tem zdarzemi Klotyldy, zachowując ją, 
miłą niespodziankp.

berce kobiety, tkliwszy to nierównie organ 
od naszego. Ciągła ,i igo dzulAlntóó rozwija w 
białogłowie subtelność, której umysł sam prze*



DZIEjnjnIK POLSKI

* krewnych księcia Nikity o pozwolenie zacią- tywował tem, że przez nią bndżet nie byłby za- bagnetami i odwiednonemi knrkami, tak, iż jeń- 
gnięcia się do azeregów czar i o górskich w cha- wotowany, wystosował do Fonrton liat otwarty, cy przekonani byli, żt wyr ła ostatnia ich go-
rabterze ochotnika; ale do tej pory napróżio.w którym w najostrzejszych wyrazach wyrzuca dżina i niezwłocznie rozstrzelali zostaną. Nie-

mi schlebiali© bonapartystom i zapowiada, że zmiernie przeto misteli byo zaiiuieni, gdy car
stroiuictwo jego wszelką bronią przeciw temi wszedł pomiędzy nieh w towarzystwie swoich
walczyć będzie. A  tymczasem miiister spraw dragonów, rozmawiał z limi poufale i tem* lub
wewnętrznych rozesłał do prefektów okólnik, owemu zadawał różne pytania. Niżami odpowia-
w którym wprawnz'e wyrażoio jest, iż powinni dali z wielką otwartością, powiedzieli mu, że
popierać tych tylko kandydatów, w których pro- przez ostatnie 26 miesięcy ani złamanego s^elą-
gramio, wsk.izanem jest zgodność stronnictw kou- ga żołdu lie  otrzymali. Na zapytanie cara czy
serwatywnych, ale jednocześiie podsunięto pre- zadowoleni są z żywsossi jaką obecnie dostają
fektom bonap&rtystowskie wyznanie wiary poli- odrzekli, że przez całe życie nigdy im tak do-
tycznej jako wzór do naśladowania. Dwulicowość brze nie było jak teraz, a jeden z nich do
taka, która nikogo lie oszuka, ponieważ wszyst- dał navet że serdecznie kor tent jest z tego.
kim jest ziaua, poniża tylko rząd w oczach rzą- że się dostał do liew oli, bo już mu się sprzy-
dowych i za granicą. krzyła oiężka bezpłatia służba. Oficerowie świty

-----------------------  carskiej częstowali ich papierosami, a jeńcy bez
.  żaduej ceremonji zapalali je o i cygar ti-yma-

V v  o m a . nych w ustach pizez oficerów. (Do powyższego
J  nie zawadzi dodaó, że Daily News jest to je*

Niektóre z pism wiedeńskich pomkw:a’ą o dyny dziennik angielski, otwarcie wyziający 
zćL&dę dowódzców tureckich. Paszowic Aohmet moskiewskie tendeicje).
i Hasan w Nikopolisie mieli byó podkupieni. Nie j _________
zdaje się ltm  u» prawaą. Trzeba pamiętać, że ,
szańce Nikopolisu bez przestanku ostrzeliwanego j A zjatycki teatr w o jn y ,
przez całe dwa tygodnie morderczym ogniem Aleksandropol 12. lipca.
z Ttrn Magtrelli i Islaczu, były juz silnie nad- Stosując się do rozporządzeń nade3złych od
werężone, gdy dnia 15. bm. przyszło do bitwy, M,n,atrŁ w0jŁy t w. bs. hi .chał nakazał wojskom
że Turcj bitwę T : 1 1 swym gromadzić się kn Aleksandropoln, gdzie
rzyst niej szych, be jakby-się me obrócih sawne te4; założuna główna kwatera. Korpus co się pod 
byliby we dwa ognie wzięci, z powodn bateryj g atim znajdował, cdszedt w kierunku Kutaisu 
nieprijjacirJkich na lewym brzegu Dunaju, a Wyra^ny r0zbaz w. księcia zgromadzono aż
nareszcie, że Moskwa miała po swej stronie zbyt 4q.000 wojska pomiędzy Gori a KutaiBem, dla 
znaczną przewagę sił, szczególne artylerji, I obrony tej części Krain. Grori leży o i 4 mile od 
by słaby gamizen w naprędce wzmesignych szan-r ^  Wygłane posiłki * Saratowa, Symbir- 
cach mógł przez czas dłtższy stawie jej czoło. I alrł̂  g amaiy j Astrachanu, przybyły do Stawra-

czek&i na odpowiedź. Miano bowiem na wzglę
dzie, że Piotr Karcgeorgiewicz, fako domnie
many pretendent, źle widziaiy jest w Belgra
dzie i ohociaż przymierze z Serbią de facto już 
nio istnieje, zawsze ży izono sobie ze o trony czar
nogórskiej zachowania pewnych względów. Gdy 
jednak po ponownem zebraniu się sknpezyny 
znikło wszelkie prawdopodobieństwo czynnego 
wystąpienia Serbji, dano teraz do zrozumienia 
młodemu Karageorgewiczowi, iż nie ma żadnej 
przeszkody co do przyjęcia przez niego udziału 
w toczącej się walce.

— Jak można było spodziowaó się, wysoko- 
półirzędowa Agence Russa wystąpiła z oświad
czeniem, że „doniesienia niektórych dzienników
0 popełnianych jakoby okrucieństwach przez Mo
skali są nieuzasadnione. Karność w moskiew
skiej araąji jest ściśle przestrzeganą. Moskiew
skie poczucie ludzkości (?) odrzuca podobne iBsy- 
auacje. Luduośó turecka w wielu miejscowo
ściach , mianowicie w Botak, pozostała i przez 
Moskali traktowana jest na równi z chrześciań- 
ik%. Zycie i mienie muzuimauów tak samo 
jest szauowaue jak i chr&eściai". Temu tylko 
ostatniemu ustępowi telegiamu możuaby poue 
kąd zawierzyć , do pewno i cbrześcitncm dobrze 
się od Moskwy dostaje, gdy powszechnie utrzy 
mają, że kuzaoj zabierają im wszystko, za nio 
nio płacąc.

— Waleczny książę Karol rumnński ciągle 
jeszcze „guza szuka,11 uprowadzając tem w kło 
pot dyplomatów, a zwłaszcza dziennikarzy, zmu 
szonyck notować jak się armja rumańska poiis^,., 
na szczęście ia  jedsem dotąd miejscu. Najsmu
tniejsze pod tym względem krążą wiadomości.
1 tak, z Bukaresztu donoszą do Pol#  Crresp, 
„Obecnie stanowczo udecydowamo, że a»mja ru
muńska n ie  p r z e k r o c z y  Dunaju i nie zaj
mie stanowiska zaczepiego. Ma ona za zadanie 
osłaniać linię Dunaju.- Według wiedeńskich ko- 
respoudeicyj do Pesztu objaśnia się to tem, że 
Andraasy, na napytanie rządn rumuński.go, czy 
urząd austrjacki spraw zsgranicznych będzie 
miał co przeciw przekroczeniu Dunaju, miał od
powiedzieć, te nie chce mięazaó się do militar
nych rozporządzeń obc go pańitwa, ale pozosta
wia rządowi rumuńskiemu do rozważenia, że 
lie ma ctego siuKać ua prawym brzeguDunaju, 
i że tam absolutnie nie ma przedmiotu dla ru
muńskich zaborów. — Tymczasem z B ikaresz u 
telegrafują do N. f r .  Presse 17. bm.: „Btaiowczo 
utrzymują, że przedwczoraj podpisany zistał u- 
kład m.ędzy Moskwą a Rumunji,. Moskwa żąda 
prędkiege i silnego współdziała rumuńskiej »r- 
mji, poiieważ stanowisko jej w Bttgarji z każ
dym d re n  staje się u  .beioiocziiem. Mówią że 
cięsó armji w tych dnia h ma się przeprawić 
pruez Dunaj pod Sistową.*

W angielskiej Izbie gmiu Oampell zapowie
dział, że wkrótce zapyta rząd, czy zechce się 
starać, aby organizacja prowiucyj ckrześciańskich 
w Turcji przeprowadzoną byłą ua podstawie sa
morządu, jak to inne mocarstwa, nawet ji M o
skwa, zaproponowały. Bourke oświadcza, że we- 
dłag wiadomości z Konstantyn ip .la, sit i moskie
wska, która przeszła Bałkan nie jest tak wielką, 
jak dzienniki podają.

— Jakiemi intrygami osnuwają Mac M&- 
huia właśni jego ministrowie, na to dziennik 
Tempt przytaora następujący dowód. Ks. Deca- 
zes, który, jak wiadomo, nalega na przyspiesze
nie wyborów, misiał wyjechać na irlop do Gi- 
rondy Skorzy 11 i ł  z tego Fourtou, by opanować 
marszałka i wyjednał, że wybory naznaczono w 
połowie października. Bertkait, zwietrzywszy 
to, bezzwłocznie pospieszył do Eiyaće i wymowie 
jego udało się doprowadzić do tego, iż kwestja 
terminu wyborów pozostanie otwartą dopóki ks. 
Decazes nio powróci. Z  lego można wnioskować, 
jak silny antagonizm panuje w łonie stroinictwa 
konserwatywnego* Logitymuta senator Franclies, 
który głosowanie swe za rozwiązaniem izby mo-

W  takich warankach nie należy się zbyt dzlwió 
prędkiemu upadkowi wspomnianej fortecy. Brak 
energji i niedolęztwo, mogły się ku temu przy
czynić, lecz zdrady nie widzimy tu wcale.

Niesłuszny jest też zarzut zorały czyniory 
b. komendantowi N>kopoli»u, jakoby pozwolił 
przeplyiąó swt bodnie pod losem bateryj tnreo- 
kich mostowi meskiewskumn z Aluty pod Si 
stówę Most ten natmalme nie płysąl prze
cież w dzień biały, lecz fylko nocami, a baterje 
tnreckie w Nikopolisie bynajmniej ia  to nie!

pola, zkąd jeszcze mają 200 kilometrów do Wła- 
dykauk&zu w K&bardzie, n półnwcuych stóp gór 
kaukazkich, gdzie się znajdaju główia kwatera 
korpun księcia Ozawozawad/a, przezna-.zonegu 
do stłumienia powstania. Część Moskwy znajduje 
się jeszcze na terytorjnoi tureckiem naprzeciw 
Karsn. Spouziewaó się należy tam bitwy około 
18 lub 20. bm.

Flotyla moskiewska na morzu Kaspijskiem 
składa się z 8 pomuiejszych okrętów wojennych. 
Okręta kupieckie w az ze statkami rybackimimilczały. Owszem baterje tureckie strzelby przez z

uałe trzy loce w kierunku spławianego moatu'. ,s r .     -  .----- -----------
(trzema częściami oddzielnie Moskwa trła 
wiata), lecz trudno było dokładuie oznaczyć w 
jski punkt strzelać, bo Moskwa jau najciszej 
operację tę przeprowadzała, ciemność nocy niewy
godna jest dla celności, i dla tego to, chociaż 
istotiie zatopili i popsuli Turcy Moskalom kilka 
ponronór, nie zdołali wszakże całkowicie prze
szkodzić spławienia. Jednę nieprzezorność w 
tym względzie możia Turkom zarzucić, a mn- 
lowicie, że nie urządzili oświetlenia elektrycz
nego i że straż na rzece nieśmiało się odbywała, 
a monitory ani się ruszyiy sawei.

Lut „u i innych punktów wybrzeża kaspijskiego.
Powstanie na Kaukazie objęto cacy brzeg 

morza Czarnego od Anapy aż do Bnchum-Kaleh, 
całą Osjtję, część Abchazji i całą Czeczmę. Po 
wstańcy obsadzili wąwozy w górach naprzeciw 
Władykaukazn.

R o ro p e jn k l teatr w o jn y .
Bukareszt 15, lipca.

Dziś biją się pod Nikopolisem. Moskwa za
pewne zdobędzie go; postarała się o to zawczasu, 
o niczem nie zapomniawszy, co się przyczyiić 
może do powodzenia. Ruszyła na Nihopolis >ua 
cznemi siłami, a miauowicie cały d korpus Krii 
(hura i część 4 korpusu z masą artylerji.

Rozkład obecny armji moskiewskiej, o ile 
słychać jest następujący

Korpus 14 i część 7-go w Dobrnczy, Hir- 
sowy i w Kalaraszi, 11-ty korpus rozdzielony: 
część stoi pod Oitenicą, a druga pod Giurgewem 
naprzeciw Rsszczuku; 12 i 13 korpus także pod 
Ruszczukiem, ale ua bułgarskiej stronie; 9-ty 
pod Nikopolisem, z częśoią 4 g o , która to część 
po wzięciu Nikopolizu ma wrócić do Batak, głó
wnej uwej kwatery, gdzie cały 4-ty korpus for
mować będzie ogólną rezerwę., gotową w każdój 
chwili zwrócić się według potrzeby w stronę 
Nikopolisu i Łowczy na zachód, lnb ia  wschód 
do Ruszozuka, lnb nareszcie na południe, ku po
mocy ks. Mikołajowi, operującemu w Bałkaiack 
z 8 korpusem lekkim Skobelewa i legjonembu! 
garskim.

, - Oprócz tego wkrótce przybędzie draga po-
kooiet, >owa 7 g0 korpusu dia wzmocnienia oddział*,

się doścignąć nie zdoła; to właśnie objaśnia nam 
przeczucie niewieście, częstsze zaiste i pewniej- j 
sze od naszych. Prawdopodobnie cznłośó kobiet, *
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przenikają zanim zrozumieją.

Klotylda, skoro jej zwiastowano przybycie 
pana de Lnc&n, doznała jakby drgnięcia elektry
cznego, i pomimo złowróżbnych podszeptów rozu
mu, czuła, że jest kochaną i że usłyszy lego 
wyznanie. Usiadła w fotelu na pnyjęcie inako- 
mitego gościa, poprawiając jedwabne zwoje szaty 
z gestem ptaszyny bijącej skrzydełkami.

Pomięszan.e Lucana zachwyciło ją , utwier
dziwszy w przeczuciu. U takich mężczyzn, zbroj
nych w siłę namiętności i w potęgę do surowe
go hamowania ich , lndzi przyzwyczajanych do 
panowania nad sobą, nieulęknioiych, odważnych, 
a spoko, aych, pomięszame bywa przerażającem, 
albo nadobnem.

Jerzy uprzedziwszy K io tyldę, co 7 resztą 
było bezużyteczne, że odwidziny jego miały cel 
nadzwyczajny,

— Pani! — dodał — prośba, którą przyio-

do głównej armji
Zimnica 10. lipca.

Wczoraj znowu burza popsuła most tutaj. 
Pontony żelazne, z których częściowo składa się 
most, nadzwyczaj mało wystają po lad wodę, 
w skutek czego łatwo się zalewają, byle powstał 
wiatr nieco Bilniejszy. Z  początku niebezpieczeń
stwo iie  zdawało się wielkiem, zatonęło tylko 
kilka pontonów, a zatem szkoda łatwa do na
prawienia — lecz gdy bnrza się wzmogła, most 
został przerwany w dwóch miejicach od strony 
bułgarskiej. W jednem miejscu szerokość przer
wy wynosi 90 metrów i trzeba będzie najmniej 
całej doby, by most w dawnym stanie postawić. 
Z  powodn tej nowej, trzeciej z rzędu przerwy, 
po raz trzeci zatrzymały się dowozy amunicji i 
żywności, na czem nie mało cierpi armja mo
skiewska.

bzumla 13, lipca,
W  nocy 11. bm. Bułgarzy napadłszy na n-

się, wymaga... wiem o tem, zastanowienia c° ejękaiacych Turków z dobytkiem i dziecin-, wszy- 
do odpowiadii... Ilatego śmiem błagać cię pani, 18U ic];T£vrzieli bez różnicy wieku i płci. la k  

^ “ 5 ^ ^ y m a ła , tem bardziej, | debrie przerzynali starców i J- i“ : ^  1 ’ Ł! 
zrzą^Babym i dużo boleści, gdybym ją usły- t { mQżC2y2nV s ta ło  się to

abyś 
żs
szał z ust twoich odmowną.

— Ach! pame Lucau!... wymówiła z cicha 
Klotylda.

— Szanowna matka pani — mówił dalej — 
którą miałem zaszczyt dzisiaj oglądać, dodała

diieciy jak i kubie 
mężczyzn. Stało się t° niedaleko Arnauo- 

kiej, ua drodze z Tirnowy do Osman Bazaru. 
Sam oglądałem na drugi dzień chłopa tureckie 
go nazwiskiem Ibrahim, ranami okrytego, które
mu udało się wymknąć z tej rzezi i schronić 
się do Szumli. Był on ojcem rodziny, miał dzieci

nu w pewnym stopnin otuchy, nie tąjąc iż mię J  v lg  k t  , lecJ2 Jlieci j ŻOHa przepa-
obdaraasz szacumatm.. że przjrnajmmejnie masz ,u pozabRSie ikrutnie.
nic przeciw mej osobie. Cj zas do mnie, pani , ______
ja... mój Boże! ja panią kocham, o ile kochaó 
jestem zdolny, i wyobrażam sobie, że nie ma Komendanci Tiruowa, Selwi i Osman Ba- 
większego szczęścia w świecie, nad posiadanie **ru stawieni zostali przód sąd wojenny za sa- 
debie. Znasz mię pani oddawia .. nie uam prze-' mowolae a bardziej jeszoze pi zed wczesne opu- 
to nic do wyłuszczenia o sobie... A  teraz oczo-, szczenie sweich stanowisk. Taki* sam los spo- 
kuję... tkałby niewątpliwie i paazów nikopolskich, gdy-

’  Klotylda powztrzymała wyrazy jego migiem, by wraz z 6000 regularnego wojska iie  wpadli 
usiłując przemówić; ale oczy jej zalały się łza- byli *  ręce Moskali. W  istocie, bezwarunkowe 
mi. Zasłoniła oblicze dłouią, . z jej piersi do- wydaiie twierdsy bronioiej dwunastu warownia- 
były się urywane słów* mi i posiadającej aześciotysięczną załogę, mniej

— Przebacz mi pan!... tak byłam mało jeszcze zaazczytnem jost dla oręża tureckiego, 
szczęśliwą... nie wiem co to jest szczęście. aniżeli kapitulacja Ardahaau ua azjatyckim tea-

Ugiął przed nią kolasa, a gdy spotkały się tr*® woiny.
spojrzenia obojga, promieniały wyrazem ladziem- 2  Zimnicy nor-apondeit Daily News podaje
skiej rozkoszy. ciekawe szczegóły dotyczą-e osoby przebywają-

— Mów drogi przyjacielu! — ozwała się z cego tam cara Aleksandra. Przed kilku diiami 
westchnieniem, ochłonąwszy x pierwszego wra- naprzykłai, wstawszy odebjadu, kazał car przy- 
żenią — powtórz mi, że mię kochasz. Tak się prowadzić przed siebie wszystkich jeńców wo- 
tego nie spodziewałam Jak się ta miłość po- jennych. Sprowadzanych w skutek tego rozkazu 
ęjęłą j odkądr „  (0. i , a.) Turków, otoozyt oddział piechoty z uasadzonemi

Kronika.
Lwów d. 19. lipca,

I>o sprostow ania c. k . p rok u rato  
r jl ,  nadesłanego nam wczoraj z powoda niedawnej 
korespondencji z Tarnopola, nie mogliśmy zrobić ża 
daej nwagi, ponieważ zabiania lego wyraźnie nstawi. 
prasowa. Dziś nadmieniamy, le  sprostowanie to nie 
odnosi iis do samego fiktu podburzania lnln, lecz 
tylk> do tej okoliczności, że prokaratorja taraopolika 
nie miała dotąd nio z nim do czynienia. Skoro jednak 
teru z przez Dziennik otrzymała wiadomość, to zdaje 
■i«, ża wytoczy śleaztwo,

NI nitowania. Cesarz mianował nadzwyczaj 
uego proiesora prawa kościelnego w sniwersytecie 
lwowskim dra. Edwarda Rittnera prouiorem zwy 
czajnym tego przedmiotu tamże. —  Minister spra 
mealiwośoi mianował za.rąpc v notarjuza w Krynicy 
Stanisława Ban manna lotarjuszeni tamże, kandydata 
adwokatury zaś Jana Trybnloa w Bochni, notarja- 
■zem w Krościenku.

P rzem ow ę OJcw św. do pielgrzymów pol
skich d. 6. czerwca b. r. wygioszozą, na liczne żą. 
dania s krąjn, wydano w osobnej odbitce po polska 
i po rusku.

O bjazd n am iestn ik a . P. namiestnik 
zatrzymał zię daiej w Csarnokońcach, gdzie podej
mowany przez p. Eiazma Wolańskiego, zwidził 
szkołę miejscową i był na nroozysiem nabożeństwie 
w cerkwi. Wczoraj wyjechał pan namiestnik do Bar
szczowa.

K o m ite t w ykonaw czy krajowej wy sta 
wy rolnicze, i przenysłowąj porueryl podpisanej ko 
misji obmyślenie i zapewnienie pomieszcxeaia dla 
osób zamiejscowych, kiórt przybe:ą do Lwowa jako 
wystawcy lub zwioz jący wystawę. Zwasywszy, że 
z k» ittją zapewnienia odpowiedniego pomieszczenia 
po cenie nmisrkowaaej dla osób, które z powoda wy 
stawy do Lwowa przybyć zamierzają, powodzenie 
wystawy w ś.iiłym stoi związku, komuna tuszy, że 
obywatele miasta L  /owa a w szczególności pp. wła
ściciele hotelów o ile możności jaj ułatwią syelninnie 
zadań a W tem przekonana komisja uprasza naju
przejmiej, ażeby obywatele lwowscy, którzy by chcieli 
przyjęć w pomoc diiełu krajowemu przaz oddanie 
lokalności do rozporządzenia komisji na czas wystawy 
bądź bezpłatnie, bądź też za wynagrodzeniem, ra
czyli nadesłać zgłcs&euiŁ swe do binra kwaterunko
wego w magistracie najdalej do 31. lipca b. r. 
IV zgłoszeniach prosimy wyiazić, czy lokal odstą 
piony będzie z arząuzeuiem (pościelą) czy bez urzą
dzenia, a w Janym razie oznaczyć także wysokość 
źąlanej opłaty. Lwów dnia 12 , lipca 1877. Przewo
dniczący: Wiod&lmier* hr. Rusiecki. Członkowie-
Franciszek Bałutowski, Wacław Dąbrowski, Juljusz 
Hochbergtr, Maurycy Hoffmann, Teodflr Kulczycki, 
ks. Kanonik Mazurak, Feliks Piątkowski, Anto,a 
Schiffner, Wincenty Zaan,

Stan pow ietrza. Dziś 19. lipoa +  R- 
Wozoraj o godz 5ej po południu bnrza z piorunami 
i krótką ulewą. Dzisiaj od świtu siewna słota.

D oniesienia p oliey jn e . Złożono w po* 
li<ji „Inter-Renton-Schein iiber 100 Galden btaau- 
Mhaldven.jnreibang-iIesellłCL. Nr. 228 Autheil Nr. 
12.“ znaleziony 18. b. u , i dwa weksle każdy na 
100 złr. —  Jan Schlamm, rodem ze Lwowa, liAząoy 
Jat 45 żonaty, dozorca przy kolei żelaznej Karola 
Ludwika, został dnia 1. b. m. o godzinie l l l/s przed 
południem w rzuie zsuwania wagonów na dworca 
we Lwowie, w skutek własnej nieostrożności w ezoło 
i prawą rękę skaleczony.

K r a k ó w  17 lipca, Rodziłoby się powiedzieć 
o Krakowie, że się w czepka urodził. Pobożne to 
miasto ma zawsze szczęście ao jakichś niespodzianek, 
które zdumiewają świat, bogacą akarfa miejski i stają 
się przedmiotem zazdrości dla współczesnych i poto* 

łych. Tak np. w roku nie pamiętam jnż którym, 
ale jesacne za prezydentury dr. D ietla , Kraków na
był kamieniołomy w Miękini i miał zyskać na trm 
na ozyito pół miljona gnid., jak to w swoim czasie 
z całą dokUdnośoią, niepomjjając nawet półuentków, 
obraohowt. 10. Te 500,000 gnid, zapisane zostały do 
kontobnchn nadziei i figurują dotąd w tej wielkiej 
księdze, a że dotychczas ani jeden póteeptek z tej

olbrzymiej kwoty zrealizowanym nie zastał, to tem 
lepiej, gdyż kwota spodziewana żadnemn uszczuple
niu nie nlegla.

Obecnie mamy znów coś podobnego. Odkryliśmy 
starożytne wapna i jeszcze starożytniejsze narzędzia 
do tortur w l itu  piwnicach pod wieżą ratuszową. 
Skarb to prawdziwie nieoceniony. Wapno, jak wia
domo , posiada tę wspólną z winem własność, że im 
stBrsze, tom większej nabiera wartości. Obliczono 
kiedyś że każda kropla starego wini wypitego przy 
jakiejś uroczystości przez koronowane głowy wartą 
była 5 tysięcy talarów. Jeżeli każda kielnia przed- 
historycznegc wapna odkrytego pod wieżą ratuszową 
wartą będzie choć 500 guld., to kto wie czy Kra
ków obecnie nie jest w posiadanin pięciomiljardowfgo 
skarbu.

Zachodzi t/lko pytania, gdzie znajdziemy kap
ców, którzyby to nieocenione wapno kupowali i cLciel: 
płacić po 500 gid. za tę drobną ilość, jaką od razn 
na kielnię zabrać można? Ale i na 10 znalazł się 
jednocześnie sposób. Jak kto nie będzie chciał takiej 
eeny zapłacić, to go weźmiemy na tortnry, wynale
źliśmy przecież pod starym ratuszem odpowiednie do 
tego narzędzia.

No, jeżeli tak, pomyślałem sobie, słuchając z ga- 
lerji na ostatniem posiedzeniu rady miejskiej, gdy 
prezydent dr Zyblikiewici zawiadamiał o tem odkry 
cin ojców miasta —  jeżeli tak, to jnż teraz iie  ma 
obawy o nasze damy i kobiety. Mówię osobno o 
„damach" a osobno o . k o b ie ta ch b o  pokaże się za
raz , że jest między temi gatunkami istot żyjących 
jakaś różnica, która się szczególnie daje widzieć, gdy 
są w kąpieli. Mając 5 miljardów miasto będzie mo 
gło kupić u p. Wałkowińskiego na nlicy św. Jana, 
kilkadziesiąt metrów grnbych i mocnych lin, do przy 
mocowania łazienek uwieńczonych przez miasto spe
cjalną nagrodą, żeby ieb woda „raz z kąpiącymi się 
nie porywała, jak to pewnego pięknego poranka w 
tamo południ) miało miejsce. Woda porwała łazienki 
i zaniosła je z pod zamku aż za most pedgórski, o- 
czywiście pogruchotawszy w drodze. Mężcayźui wi 
dząc katastrofę, zabrali minatki pod pachy i uciekli 
póki łazienki były jeszcze przy brzegu, ale niemgż 
czyzn trzebi było ratować. Okazało się, jak doniósł 
Czas, że w jednej z łazienek niemęskich Kąpała się 
jakaś „dama“ , w innych nżywały tejże przy emnosci 
.kobiety." Wszystkie ccalono szczęśliwie, dla tego, 
że ich razom było tytko 6, ale gdyby katastrofa na
stąpiła nie w południe, lecz w kilka godzin później, 
kiedy w łasieukach niemęskich znajduje się jedno
cześnie najmniej stokilkadziesiąt „dam“ i „kobiet", 
wątpimy bardzo, czy ratunek byłby tak bezwarunko 
wo szcsęśliwy.

Po posiedzenia pcapiet żyłem oczywiście obejrzeć 
znalezione skarby. Ogroaz *no je już wraz z wieżą 
ratnszową parkanem, ażeby je zasłonić przed oczyma 
profanów, ale gdsież się rsportsr diiennikarski nie 
wśliźuie? Dostałem się do wnętrza, byłem pod zie
mią, widziałem wizyatko, Piwnice są, less po wię
kszej części bez sklepień, czyi, zaiypane. Wapno jest 
ale bez najgłówniejszego przymiotu, brak mn bowism 
starożytności przedhistorycznej. Pochodzi ono z r. 
1828, więc z czasów, które pamiętają wybornie ży
jący i to nawet nie najstarsi z żyjących. Oo do tor
tur , to jedyną torturą jaką spotkałem , była męka 
przy achodzenin do fodziemi i wydobywania lię na 
wierzch. Innych narzędzi de torturowania nie zna
lazłem ani śladu. Wszystko to stworzyła wyobraźnia 
na podstawie praw wykazaaycn w Tygodniu w wy
bornym artykule p. Juljana Ochorowicza „O twórczo 
ści poetyckiej." Fantazja odkrywców była podniecona 
(nie wiem czem, ale w ostatnich dniach w Krakowie 
z powoda ślnbn jednego hrabiego z księżniczką a dra 
giego z nieksiężniozką wydane były dwa sute śnia
dania) , więc jedne wyobrażenia nabierały większej 
■iły, inne słabły i odtrącone zoztaly na plan drugi 
i trzeci, i tym sposobem powstało wapno przedhisto
ryczne, tortnry, pięu miljardów itd. W ten sposób po
wstała cała ta niespodzianka dla miasta.

Ha! stało się! Sprzedaż znalezionego wapna mo
że nawet nie pokryje kosztów wydobycia wraz z o 
grodzeniem i Zasypywaniem, nie wystarczy zatem na 
zakup lin n p. Wałkowińskiego i woda wiślana jak 
dotychczas porywać będzie „damy" i „kobiety* wraz 
z uwieńezonemi przez miasto łazienkami. Nie ma in
nego ratunku dla „dam" i „kooiet", chyba opuścić 
miasto, które im bezpieczeństwa zapewnić nie może.

Tak zrobiła p. Parżnioka, artystka teatrn nasza- 
go i źle ua tem weaie nie wyszła. W Poznania, 
gdzie występowała zeszłej zimy, s tiłi się nlnbienicą 
pnbliczn >ści. Rzadkim a może niepraktykowanym w 
dziejach naszej sztuki dramatycznej przykładem, za 
możniejsza publiczność stworzyła od siebie osobną 
subwencję dla teatrn poznańskiego, ażeby przy szcza 
p łyh  ś?odłach finansowych mógł tę artystkę na cały 
sezon zatrzymać. Obecnie p. Barżaicka występuje w 
Warszawie w teatrze Aihambra. Pierwszy to podobno 
przyklap, h  artyitka zajmująca pierwszorzę iue sta
nowisko na soenie stałej większego miasta, zstępuje 
na deski ogródkowej sceny, chociażby i r mieście je 
szcze większem. 0 iazało się jednak, jak widzimy z 
rcconzyj warszawskich, «  pani P. decydując się na 
ten krok, wiedzioną była instynktem szczęśliwym. 
Otworzyła ona nową dtogę, stwor tyła n.w ą konku
rencję teatrom istniejącym siłą monopolu i wyzysku 
jąc^m ten monopol. Jeżeli małe teatry prywatne war
szawskie zdobywać «ię mogą na angażowani* » ł  pier
wszorzędnych , jakkolwiek tylno nu występy, jednak 
na występy gwarantujące, jak słyszeliśmy, 400 rabli 
miesięcznie, eo jest już gażą wspania ą, to nie będzie 
jnż teraz wymówni dla teatrów itałyon, subwencjo
nowanych, jeżeli się bez prawdziwych talentów oby
wają, albo jeśli się ich pozbywają. Jeżeli pólniemie- 
cki Poanań, jeżeli ugródkewa Aih&mbi e warszawska 
mogą się poszczycić panią Parżnicką, to nie jeat by
najmniej Zaszczytem dla Krakowa, że się nią szczy
cić przestał, chociaż nie posiada ortys-ki, któraby ją 
godnie zastąpić mogła.

Pani P. występowała dotąd w Warszawie w 
dwóch rolach, w których widzieliśmy ją tutaj, i w 
których miała jak największe powodzenie: w „Hra
bin Reaó-* i w „Dianie de Lys.“ Wszyscy recen
zenci oddają jej zgodne pochwały i wszyscy odzy
wają się do dyrekcji teatru warszawskiego, ażeby 
panią P. zaangażowała, gdyż artystki s, takim ro
dzaju scena warszawska nie posiada. Nie dziwimy 
się tema woale. Rolę Renógo pani P. gra tas świe
tnie, że zdąje się, jakoby to była rola dla niej i wy
łącznie dla niej stworzona, trzeba zaś wiedzieć, że 
sztuka ia przedstawioną jest n nas w wybornym prze
kładzie Bańkowskiego, który jako tłumacz oddał au
torowi więcej niż przysługę, bc podniósł eały chara- 
kter utworu do wyższęj poetycznej potęgi, charakter 
bohatera nakreślił Jaśniej i sympatyczniej, & postępo
wanie jego lepiej psychologicznie umotywował. —  W 
razie niezaangażowonia do Warszawy pani P. zamie
rza podobno i przyszły sezon zimowy spędzić w Po
znania, gdzie jest tak pożądaną i upragnioną, Tym
czasem nbytek tej artystki jest prawdziwą i nieodża
łowaną stratą dla naszej sceny,

Rozpisałeu się szeroko, u choć przedmiotu je

szcze nie braknie, trzeba go do następnego iutu od- 
łożye. tutaj jednakże jeszcze przypomnieć się godzi
0 składkach na pomnik dla Grottgera, że idą bardzo 
słabo i należałoby poruszyć znów do nich publiczność. 
Kraków się zdrzemał i o tem nie myśli. Tulejazy 
dziennik nie uważa za godną siebie roli budziciela 
ogółu, niechże więc pismo wa»z) Krakowowi i kra
jowi o Grottgerze przypomni.

K r a k ó w  18. lipca. Na tutejszym uniweny- 
tecie zostali magistrami farmacji dnia 16 i 17. b. 
m .: Ludwik Froemrych , Walery Godlewski, W i
told Kozłowski , Jan Macudziński, Józef Sokal- 
sk i, Antoni Stefanowski, Jan Zojma , Juljan Zie
liński.

S t a n i s ł a w ó w  16. lip a. Wycieczka ze Sta
nisławowa w dolinę Bystrzycy Sołotwińskiej rczpo 
cznie się dnia 2. sierpnia o godz, 6ej przed połu
dniem, powrót do Stanisławowa d. 11. sierpaia b. r. 
Pod względem naukowym przyrzekli spółudzisł p. Ba
ranowski Bolesław, profesor, hr. Dziednszycki W oj
ciech p. ar. Merunowic-. Józef i p. dr. Wolańiki 
Kajetan w archeologii i sntropologji, p. Bodyńzki 
Józef, profeior. w meteorologji i hypscmetrjj, p. Ln- 
■tig Fryderyk, nadleśniczy, w leśnictwie, p. Łomnicki 
Marjan. profaior, w botanice, petrografji i ich<jologji. 
p. Miazga Franciszek, profesor, w chemji. Pod v z glę- 
dem ściśli turystycznym zwidzimy jednę z najp ę- 
kniejszyoh okolic wschodnich Karpat, dotąd mało 
znaną i trzy nalgraniczne szczyty każdy powyżej 
6.000 stóp wysoki. Zgłoszenia przyjmuje Marceli 
Eininowicz w Stanisławowie najpóźniej do 25. lipca. 
Zarząd oddziału towarzystwa tatrzańskiego.

S t r y j  17. lipca. Wynik egzaniou dojrzałości 
w c. k. wyż. szkole realn. w Stry n Przystąpiło ao 
egeaminu w dniach 11., 12. i 13. lipoa 12 nczniów 
publicznych i 1 ek.toraista. Otrzymał zaszczytne 
świadectwo po chlnbncm złożenia egiamina, uczeń 
sokoły htryjskfej : Władysław Sanojca, Za dojrzałych 
uznani zostali: Staniiław Oharkiewici, Marjan Fnchia, 
Kazimierz Hirschberg, Grzegorz Hn^tyk, Emil La- 
ahuer, Włodzimierz Lewicki, Staniiław Stefanowski, 
Antoni Tuzin-ier;ica i Albert Żak. Eksterniście i je
dnemu z uczniów publicznych pozwolono po wakacjach 
poprawiał egzamin z jeinegj przed niotu. Jeden zaś 
z uczniów publicznych przystąpić może do egzaminu 
ponownego po npływie pół rokn. Egzamin odbywał 
się pod przewodnictwem p. radcy Sołtykiewicza c. k. 
inspektora szkół średnich. Do L.vowa na akaiemję 
techniczną ndaje się : 4 na wydział in>ynier j, 2 na 
mechanikę, 1 na chsmję. Do Krakowa udaj-■ się 1 
do akademji sztuk pięknych, a 2 do Wiednia, z któ
rych jedei do alaiemji wojsiowaj, dragi do fabryki 
przyrządów fotogiafi.zujch

M a lu s ie  18 lipca. Dziś odstawiono żand?r- 
merją uwięzionego ka»jera Kikiewiczs. do sądu kar
nego we Lwowie na żądanie lwowsKiej proknratorji 
państwa

N ta n i^ l a w ó ir  16. lipca. Przed kilka dniami 
odbył się egzamin w tntejsz-j szkole głównej. Mło
dzież szkolna zł żyła dowody, jak dalece postąpić 
jest w stanie pod kierownictwem dzielnego dyrektora
1 zdolnych nauczycieli. Klasę p i e r w t z ą prowa
dził sam dyrektor p Frankowski. Klasę d r u g ą  p. 
ŻcraKowski. Porządek wiele się przyczynia do po* 
stępa uczniów, cośmy widzieli w dnia tym, gdyż ci* 
powiedzi nczniów nio do życzenm nie pozostawiały. 
Teki nczniów całoroczne, złoto ze na stole, świai- 
czyły o tychże postępa<-h. T r z e c i ą  klasę, nader 
liczną, p. Krotochwi . C z w a r t ą  zaś p. Zakl,ń*ki. 
Odpowiedzi uczniów na róins zapytania, dotycząc# 
his.orji poiikiej, geog aiji i historji naturalnej, b jły  
tego rodzaju, le  f wiadczyły o gorliwrm i zdolnem 
Kierowaniu młodzieży. Z  największą łatwością odpo
wiadała młodzież na zapylania, jęcykiem czystym i 
poprawnym W  klasie ostatniej znaczna część mło
dzieży składała s ię , jak i w innych, z izraelitów; 
można więc sobie wystawić, ile ta pracy mnsieli 
mieć nanozyoiele, ale też i rezultat musi każdrgo 
zaduwolić. N? tej szkole jasny mamy dowód, ile 
szkoła zdziałać moż*, mając wzorowego kierownika, 
jakim jest p. Frankowski, który umie utrzymać jak 
najpiękniejszą narmonję w swojem gronie nauczyciel 
akrem, i nauczycieli zdolnych, z wyższem wykształ
ceniem , jakimi są wszyscy trz>j wyżej wymienieni 
nauczyciele, każdy z nich bowiem ma kwalifikację 
do szkół wydziałowych. Życzyćby należało dia do
bra ogółn , aby ta szkoła jak najprędzej zamień ta 
się w szkołę wydzrałur ą , bo ma do tego i kiero
wnika i nauczycieli, a będzie to pewnie jedca ze 
szkól najlepiej w kraju obsadzonych. V? ęcej takich 
szkół, a szkolnictwo jrędsze w natzjrm. kraju wyda 
owoce!

G l i o i a n y  15. lipca. Vczoraj szło dwóch izra
elitów gliniańsi ich Leib Blick i Nos Gelb ścieżką 
przez miejski las „zapust" i sp- tkali się z mieszcza
ninem również z Glinian, Szolhą zwanym, który ich 
eapytał, c^emu tą ścieżką idą, na co zagadnieni od
rzekli, że ścieżka jsst przecie dla każdego wolna; 
wtedy Saulha odparł: „ntzaćbnho pryjde tut carru- 
śkij, to was waica żydiw i paniw wyritem jak kury “ 
Ok izradiń uczynili o tem zara? doniesienie dosądn 
w Glinianach, a ja sobie pozwolę zastanowić się nad 
tem, jak daleko przygotowania wielkodusznych oswo- 
bodzicieli Słowian w naszym krajn postąpiły, jeżeli 
nasz z natury zbyt oględny i ao podobnych gróźb 
nie skory ruski chłopek z taką otwartością się wy- 
nurza, i o j  też to dziać się musi na Podolu i po 
nad granicą muski^wskiego państwa, gdy pod bo
kiem samej stolicy kraju tsmu nieszczęśliwemu na- 
■zemn indowi wpajają się tsuie rzeczy.

M a r u a w a  17. lipca. (R óżne w iad om ości.) 
Od kilka dni wielką sensację sprawia ta wytoczenie 
procern kilka znanym w miescit osobistościom, wyż
sze socjalne stanowisko zajmującym, które ujęły się 
były za niejaką panną M.„, osobą młodą mieniącą 
się być pretendentką do miijonowego majątku na 
Ukrainie. Panna M zjawiła się w Wars-.awie przed 
dwoma laty z papierami rodzinnemi, które ndowodniłjr 
jej pochodzenie i azyniła zaihody o rewindykację 
majątku, który jak twierdziła, w skutek wypadków 
rodzinnych i krajowych dostał się w posiaianie nie
prawne hrab ny H. M. Aby tem skuteczniej p przeć 
sprawę panny M., sieroty, osoby wpływowe postarały 
się o uitanowienie opieki dla niej i rozpoczęto pro
ces cywilny. Tymczasem strona prseciwna zdołała 
przerzucić go na drogę karną; główny opiekun i peł
nomocnik prawny zostali uwiezieni, a kilka osób, 
deść wysoko położonych, które do rady familijnej 
należały, pozostawiono na wolnej stopie za kaucją. 
Za kilka miesięcy zapewne przyjdzie proces przed 
krattl sądu okręgowego.

W edlu: telegramu z Zawiercia (gub. Kielecka, 
powiat Olkuski) 15. b. m. o 8ej wieczorem wybuchł 
wielki ogień w fabryce braci Gmsberk (fabryka płó
tna, perkalu i barchanu). Do le j w nocy spalone 
trzy pawilony czteropiętrowe. W  fabryce pracowało 
2.800 osób. Straty w przyblitenin cztery miljony 
rabli. Przyczyna niewiadoma.

P ozn ań  17. lipoa. Znowu jedeL z weteranów 
naszych, którym było dane służyć krajowi i krew 
zuń przelewać— zakończył w dnin dziiięjssym żywot,
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Je»t nim śp. pułkownik J ó z e f  B r e z a ,  jeden ze sprawie prokuratora sądu okręgowego. Sumy rcz- 
zdolniejszych oficerów jener. sztabu armji polskiej. trv,onione w ten sposćb przez Britnewa i ptkryte 
Zmarły po rewolucji 18‘i0  roku osiadł w K.ięstwie, przez członków towarzystwa wyniosły w ogólności 
gdzie ożeniwszy się z Ir. Mycielską stale przebywał. 400 tysięcy rubli. Co najdziwniejsze w tern wizy- 
Ceiion/ jako żołnierz, szanowany jato obywatel, stkiem, te nie można dćjść, gdzie te pieniądze się 
Cześć jego parnięri! podziały, tern wfęc»j, że nic nie znaleziono u Britne-

Wiec w Nowej wsi w Kujawach odbył sio, jak w a, który leży chory śmiertelnie. Prawdopodobnie 
nam donoszą, z przeszkodami. ZBgaił go p. Czarne- pochłonęła je gra na giełdzie.
cki; po obraniu na przewodniczącego p. A  Brze- M i a s t o  L o n d y n ,  według urzędowych da- 
skiego z Kaczkowa, wstąpił na mównice ki. dr. nych z r. 1876, obejmuje przestrzeń 122 mil kwa- 
Kantecki, a objaśni w. ty obecnym znaczenie wieea dratowych angielskich; długość wszystkich nlic wy- 
przeszedł do nstaw majowych; tn gdy wspomniał o nosi razem 1500 mil ang„ a na przestrzeni tej mie- 
ks. Sułcczj iikim, komisarz policyjny wiec rozwiązał, śd  sie domów mieszkalnych 417.767. Łącznie z 
Lud spokrjnie sie rozszedł, aby sie znów zebrać w przedmieściami licŁ.yLonlyu 4,386 607 mieszkańców, 
innej stoaole, gdzie jut wiec bez przeszkody siy Liczba nowonarodzonych w rokn 1876 wynosiła 
odbył. Zgri nudzonych było około sto pięćdziesiąt 153.192, zmarłych 91.171. W  itosonku do ludności,
0 I śmiertelność pizedstawia sie jak 21 3 na 1000, co

___________  w porównania z innemi wielkiemi miastami uważać
W ie d e ń  17. lipca. (K ro n ik a  w ied eń sk a .) można za objaw nader pomyślny. ,

Pr sybył tn wczoraj z Petersburga moskiewski jene
rał Bndanowski, a z Loniynn knrjer gabinetowy 
O. Sejmonr i pułków n*k angielski Johnson. —  Dziś 
rano cesarz anstrjacki wrócił z Monachjum. Był on 
wyjątkowo w nbiorze cywilnym

Lniwertytet wiedeński ma na fakultecie meuy 
cznym największą liczbę słuchacLÓw na całym kon
tynencie. Jest ich 906 —  mleuzy tymi zaś 54 z Ame-

S p r a w y  g o s p t d a r t z e  I h a n d l a w a .

i O d d u ia ł lw o w s k i g a i. T o w a r z y s tw a  g o - '
gp od ar& ltłego . 8. lipca b. r. odbyło się walne zgro- ’ 
madzenie członków oddziału lwowskiego galic. Towa- 

t rzystwa gospodarskiego w sali posiedzeń komitetu To- J 
j warzystwa w Zakładzie Ossolińskich we Lwowie — na 

ryki a 20 Z Anglji.  ̂ i.którem następujące uchwały powzięto: 1
Ukcńczoao jnż podmurowanie nowego teatru na-j  j  w  skutek ogłoszenia komitetu Towarz. gospod.j

dwornego i ruzpucaet- wi u-inanie cokołu z kamienia gajjc ( podczas wystawy krajowej we Lwowie, odbędzie 
Z Mollersrdorf. Cokół ieU ukończony ma być W legu ^  tak;,e zjaz(j  gospodarczy, na którem pytania z dzie-1 
tego rokn. Część personelu teatru cesars mgo znaj j jj ,;ny gospodarstwa wieji kiego lub pomocniczych jegoj 
duje ł i l  obeciie nz gościnnych wyłtępac w er iuie j . J nauk rozbierane będą. Zgromadzenie postanowiło 

W  C h e ł m i e ,  w Króle.twie, ima 3. bm. o - . “ ^  komitetlwi Tow gosp. galio. następujące pyta-
debrał aobie życie przez poderżnięcie gardła nie,aki 
Antoni T r y l c w s k i ,  rodem z Galiqji, który przed 
kilku laty opuścił nasz kraj, ażeby zzukać szczęścia 
wśród innych ludzi i stosunków. W  CHimie zrobio
no go nauczycielem gimnazjalnym, ale mimo to, jak
widać szczęśc'a n'e znalazł.

H a r o n  F r y d e r l h s ,  gubtruator wschodniej 
Syberji a niegdyś naczelnik warszawskiego okręgu 
żaiidarmskiego, jak donosi O ołos, przybywszy nie
dawno na kurację do Ktrlsbadu,' dotknięty został 
silnym paraliżem i nbezwładnieiiiem języua.

X  m i ń s k a  donoszą, że w ckolicach tamtej
szych , we wsi zwanej Maryny-Górka, założoną zo
stała szkoła rolnicza, or»z wszystkiego tego co ma 
związek z gospodarstw em rolnom. Miejscowość wy 
brana ra p< mieszczenie wyż rzeczonej szkoły znaj
duje się o 60 wiorst o l Mińska, o 30 od miasta 
ILumenia, a o 2 wiorsty od stacji drogi żelaznej 
łandwarowo romeńskiej. Okolica Maryny-Górki gęsto 
ject zaludi iona Myśl załotenia tn szkeły wyszła 
najprzód o i  miejscowego proboszcza ks. Bonieckiego.
Na bndowę _zkoły rośne osoby zaofiarowały kapitał 
49.601 rs. 561/, kop, nie licząc w to perjodycznych 
składek ze strony oby wstali i włościan. Największą 
sumę, bo wynoszącą 35 tysięcy inbli, zariiaiował o- 
bywatel z powiatu słuckiego K. Wojniłowicz. Mini- 
sterjnm dóbr pań* wa dało za darmo wszelkie mate- 
rjały z lasów rządowych, oraz. na utrzymanie sikoly 
zobowiązało się wypłacać rocznie 5250 .s,

O o ł o s  wymienia nazwiska oficerów puległych 
dotąd od chw Ii rozpoizęc!a wojny —  pomiędzy nimi 
znsidnją się następujący Polacy : sztaba kapitan Prze- 
waLki, podpułkownik Strzelbicki (utonął), sztabska
pitan Jaszczyńsli. Odnieśli mniej lnb więcej ciężkie 
rauy: podporucznik Lipinaki, praporszczyk Czernia
wski i Dobrowolski, porucznik Au»szkiewicz i Bnr- 
czewski, m-j r Awiątaioki , -Karpińaki i Gcalewi Li, 
potaczDiz Leaóchowski, praporszczyk Lewicki, Pzó- 
cbnicki i Giżycki, podporncznik Danielewski

K r a d z i e ż  w  M o s k w i e .  Nowoje Wre- 
mia następujące umieszcza szczegóły o roztrwonieniu 
znacznych s* m w towarzystwie peterabnrgskiem wza
jemnego kredytn. W  roku 1869 mianowany został 
głównym kasjerem niejaki F. D. Britnew, były wy
chowance szkeły handlowej w Petersburgu. Człon
kowie towarzystwa odzywali mu nadzwyczajne za- 
nfanie, tai ze wieln z pomiędzy nich oddalając się 
z miasta, zostawiali n Britnewa swe książei zki cze
kowe z podpisami. Przez cały czas słnżby Britnewa 
nie było najmniejszego podejrzenia, żeby teiAe grał 
na giełdzie, lnb prowadził na swoją rękę jakie ope
racje nnansowr Tymczasem w maju r. b. Britnew 
zachorował— ni jego miejsce naznaczono tymczasowo 
p. Kowalewa. Przy rewizji kasy okazało s ię , że 
niektórych depozytów brak, chociaż w księgach ka 
■owych odnotowano, że sumy te zostały odesłane do 
Banku państwa, co jednak było fałszem. Następnie 
wykryto, że pan Britnew wypłacał na czeki różjurm 
osobom znaczne sumy, przewyższające o wiele ich 
depozyta. Sumy te wyniosły w ogólności około i ,0 
tjs  ęcy rnbli. Na skutek tego rada towarzystwa n 
znała za stosowne najprzód pokryć brakujące B um y 
własnemi fen!uszami —  poczem zawiadomiono o całej

nie przez członków oddziału pp. Seweryna Kurpuszkę, 
Dr. Kazimierza Krasickiego i Romana Bastgena posta
wione, a które stawiający obszerniej na zjeżdzie rozwinąć 
się zobowiązali. Pytanie 1. p Seweryna Karp^szki „Ja
kie są niezbędne warunki do przeprowadzenia melioracji 
i podniesienia na tej drudze guspodarstw w kraju na
szym"? Pytanie 2, D. Kazimierza Krasickidgo. „Jaka, 
jest istotna różnica między tantiemą przemysłową, a tan-' 
tjemą rolniczą i jakie co do tantiemy rolniczej zachodzą > 
w wykonaniu trudności" ? Pytanie 3. P Romana Gastgena. I 
„Czy instytucja nauczycieli wędrownych (Wanderlehrer), 
byłaby dla kraju naszego pożyteczną, a jeśli tak, w jaki 
spusób wprowadzić ją w życie" ?

II. W sprawie rozwiązania się oddziału gospodar
skiego sokalskiego w celu utworzenia samoistnego To
warzystwa rolniczego w tymże powiecie, Zgromadzenie 
podzielając w zupełności opinję i motywa Rady oddziała 
gospodarczego rudeńsku - gródeckiego w odezwie do 
wszystkich oddziałów z takiem poczuciem obowiązków 
i godnością wypowiedziane, wyraziło jednozgodne prze- 
konaaie, iż uchwała oddziału sokalskiego jest niewła
ściwą, dla całości Towarzystwa szkodliwą, a tem samem 
obowiązkom obywatelskim zupełnie przeciwną.

III. Na wniosek Rady oddziałowej zgodzono się 
prosić wszystkich członków oddziału, aby należącego się 
im dodatku do czasopisma „Rolnik", p. t. „Przewodnik 
gospodarczy1* Bię zrzekli i takowy na rzecz gmin i nau
czycieli Indowych w Oddziale lwowskim ofiarowali — w 
ten bowiem sposób pismo to daleko stosowniej zużytko
wane będzie.

1Y. W końou przyjęto do wiadomości okólnik ko 
mitetu Towarzystwa gosp. galio. co do utworzenia fun
duszu żelaznego — i nchwalono okólnik ten przesłać 
wBzyBtkim członkum oddziału.

O ftw ięcim  18. lipca. (Od ajencji banku galicyjskie
go dla naudlu i przemysłu). Spęi wołów 1305 sztuk; 
targ był słaby. Dziś z kupców zagranicznych nikt nie 
przybył, ani połowa kupoów ozeskich. Płacono za 100 
kilo mięsa 54—57 złr.; 180 sztnk pozosiaja nitgprzeda- 
nycb. Kolorowych wołów było btrdzo mało.

G dańsk lt . lipca. (Sprawozdanie tygodniowe). 
W upłynionym tygodniu mieliśmy mniej dżdżyste powie
trze, jak w poprzednim, lecz chłodne, mianowicie wie
czorem i nocą. Stan pól pszenioznych i żytnich pozwala 
dobrego spodziewać się żniwa, jarzyny orzeźwione osta
tnim , deszczami, również nieźle stoją, m.anowicie groch, 
jako też i kartodj. Obecne Buchsze powittrze sprzyjało 
żniwom rzop ku i spodziewamy się w początku przy
szłego tygoaua takowy mieć już na targu; w tych dniach 
z Polski już dowieziona mała partyjka, w wyborowym 
była gatunku.

W Anglji było powietrze wilgotne i zimne ; przeci
wne zaś jest pożądane na zasiewy, które pozociawiają 
nie iO do życzenia. — Na targaoh angielskich nie wiele 
jest zmiany do zaznaczenia ; pokup na pszenicę był wię 
cej ożywi ny, któremu też mimo Bzozupłych dowozów 
krajowej pszenicy, dowozy obcej zadość czyniły. Wpra
wdzie eksport z północnej Ilosaji się zmniejszył, lecz w 
to miejsce eksportują Niemcy i Indje znaczniejsze ilości. 
W ostatnim tygodniu nadeszło do Anglji 151 ładunków, 
które dobrym cieszyły się popytem, po cenach zwyczaj
nych. i 'gólny import do Anglji wynosił w tygodniu 30.

z. m. się*kończąoym 1,279.919 otr. pszeuioy i 1,178.986 ( 
ctr. mąki, w porównania 1,087.550 ctr. pszenicy i 144.704 
ctr. mąki w tygodniu poprzednim i w porównaniu 774.212 
ctr. pszenicy i 81.590 ctr. mąki w tym samym -ygodniu 
r. z. Natomiast znajdowało się w drodze do Anglji w 
tygodmu do 5. bm. 806.000 kw. pszenicy, w porównaniu 
863.500 kw. pszenicy w tygodniu poprzednim i w poró
wnaniu 1,398.400 kwarterów w tym samym tygodniu r. z.

Londyn miał usposobienie stałe, przyczem nieoo 
wyższe płacono ceny. W  Liwerpool, Hull i Leith pano
wała tendencja zwyżkowa. Nowy Jork notował również 
zwyżkę. Targi francuskie stałe, belgiji-kie zwyżkowe a 
holenderskie chwiejne. W  Niemczech południowyoh i 
Austro-Węgrzech targi gpukojne. Berlin zpoozątku zniż
kowy, notował w końcu wyższe oeny.

Na naszym targu zbożowym panowało w poniedzia
łek nader stałe uipo»obienie na psaenioę i płacono w 
tym dniu oeny o 2 - 3  u wyższe, nawet i za moskie
wską pszenicę osiągsno 3—4 m. więcej jak w sODOtę ze
szłą, odtąd jednakże przybrał targ nasz usposobienie spo
kojne, lecz ceny poniedziałkowe utrzymały się nadal w 
skutek msłej sprzedaży, oraz niedostatecznego wyboru, 
gdyż wyborowych gatunków wcale prawie nie było. Do
wozy moskiewskiej p.zemoy również się zmniejszyły, oho- 
ciaż panuje na nie dość dobry popyt. Obrót tygodniowy 
wynosił tylko 1600 ton. Zyto na eksport pożądane osią
gało wyższe ceny. jęczmień tylko w moskiewskim gatun
ku na paszę miał niezły zbyt. Groch więcej pożądany. 
Rzepiku dotyohczas tylko jedną partję w dobrym suchym 
gatunku dowieziono z Polski i osiągnięto 305 m p. 1000 
kilogr.

Płacono za 1000 kilogramów wagi holenderskiej: 
Pszenicy rossyjskiej 119—134 kilogr. 203—238 marek. 

.  „ lepszej —
a czerwonej —
„ pstrej 123—129
„ jasnej 118 -119
,  białej —
,  wys.pstr. szkliat. —
„ jasno pBtrej 130

Żyta rossyjskiego śwież. 117—120 
a górnopolskiego 120

Jęczmienia dużego —
„ rossyjskiego 102—107 

Koniczyny czerwonej p. 100 k,
„ białej „ „ „

Grochu na paszę ■ » ■
Wyki ■ » » —
Owja krajowego „ | .  —
Rznpiku „ „ ■ 306

A. M a k o w s k i  i

235—2521/, 
226

265
156—143
142—148

410-115

123-130

stwa między córką Mac Mahona, a ks. Lidwi- do Adrjanopola i Jamboli w celu *asi<»griî - 
kicm I, ip„leonena. . . ' cia informacji o posuwaniu sie Moskali.

. Wszyscy członkowie radykalni rady miej-. M y , 7 J  pibo r^ow aira nawrócili
skiej w Bukareszcie idąc ZJ przykładem prezy- ’ . ^  . Kaif  z " P o w a g ą  powrocm
denta swojego Roseiti, podali się dc dymisji , do Bajazj, du. (jlow ny ich Lorpus stoi na 

Z  Serbją Moskale znowu rozpoczęli układy, północ od Karsu, a Muktar pasza na wschód 
Jerzy Cotargii wyjechał z moskiewskiej kwate od tej twierdzy.
ry do Belgiodu. . . .  Z obu teatrów wojny brak dziś donie-

W  angielskiej Izbie gmin Bourke_ oświad- gień urzędowych. Doniesienie dzienników o
ruchu zaczepnym Abdul-Kerima pasŁy na 
linję Tirnowo - Sistow nie potwierdza się,
również nie potwierdza się pogłoska o ob
sadzeniu Olti (w Armenj?) przez Moskali.

Kustendzi (miasto nadmorskie w Do- 
bruczy) jest zajęte przez Moskali. Hobart 
pasza ma się znajdować na czele eskadiy 
wysłanej do Batum. Minister sprawiedliwo
ści Hassim pasza i jenerał dj wizji Savfet 

udali się do Adrjanapolu, aby jak

oza, iż został zawiadomioiy, że ks. Ozerkaohi 
przybył do Bałgarji z 400 urzędnikami dla re
organizowania tego kraju,

Telegram i* cbońowe z dnia 19. lipoa. 
Wiedeń: ukowita pr, 10.000 liter-peroent zł.

Ostatnie wiadomości,
Gliełda przyjęła przejście Bałkais. przuz M o

skali podwyżką krótko trwałą, bo głosy dzien
ników angielskich o ewentualne* niedapnszcze- 
niu Moskali do St&mbnłn ochłodziły jej zapał. 
Dziś i rnbe*l i złoto i losy tnreckie podskoczyły 
cokolwiek. Z  Wiednia donoszą naw o ciągłbm 
porozumiewaniu się gabinetu anstrjackiego z lon
dyńskim , lecz ogólne tam jest przekonanie, ze 
mocarstwa te jeszcze nie widzą konieczności do 
czynnego wystąpienia w obronie swych iute- 
resów.

• Dotąd wiadomo z pewnością, że dwoma 
wąwozami przedarła się Moskwa po za Bałkany: 
13go przez Triawnę ku Eazanlikowi, a następnie 
z Osmanbazaru prze/ Starą Riekę w kierunku 
Sliwny — a z Wiednia doaoszą, że już miały 
miejsce pomyślne dla Turków potyczki pomiędzy 
Uanikicj, Jeni Sagbra i Jambulem. Minister 
marynarki Reuf pasza, rzuoiwszy Adrjaropol, 
gdh.e doglądał wznosząoych się fortyfikaryj, przy
był koleją żelazną dowodzić tam Turkami. Da
ta. tych potyczek niewiadoma; zapewne 16, bm. 
— lecz bardzo być może, że wkrótce się dowie
my o nowej niespodzianoe moskiewskiej. Korpus 
lotny Skobelewa zajął, jak wiadomo, „Gabrowę; 
bardzo więc stać się może, że gdy jen. Gurko 
tańczy z kozakami przed oczyma pani mini 
strowi, Skobelew tymczasem, lnb jaki inny od
dział moskiewski, przedarłszy się ku Eski Saghra, 
raptem się zjawił na tyłach Reufa p«szy, gdzieś 
*  Karabunar, lub innej stacji jambolskiej ko
lei ńelazuej, w pobliżu, gdzie kolej się ta łączy 
z koleją, idącą z Filipopoli przez Adrjanopol 
do Stambułu Adrjanopol ztamtąd bardzo nieda
leko. mil 9 lnb 10 najwięcej, i Reuf pasza już 
nie koleją, lecz doliną Tandży wracać będzie 
musiał.

Ajencja Havas donosi, że twierdzenie dzien
ników, jakoby poseł francuski Gontaut-Biron u- 
dalt się w misji do Ems, jest bezpodstawne; udał 
się tam tylko z powodów zdrowia.

Courriur de Lyon  donosi o projekcie małżeń-

wmmi „D iila  P o W
Prywatne,

W ied©A 18. lipca. Według wiado
mości prywatnych Nikopolis wzięty został
i rzez zdradę. Do Tagblattu telegrafują: I <*S3a „ _
Grrus obu armji spotkały się dzisiaj; walka słychać przeszkodzić przyłączeniu się Buł- 
zacięta, jaka się rozwinęła, może rozstrzy- g^ów uj Moskali 
gnąc całą akcję wojenną.

18. lipca. „Politische Oor- Bnc «pę■ zt : pueniot \lb kilogr ) nt wioeng tl. 12 2*. 
respondenz“ pisze: Przy wyborach r m m e ł-  B e r l i n :  B«enio» iółt* na lipieo-r’0rpi6ń 24350, tyto 

aL-nr.rt.TTTT.TT ^ >. i |looo 000-00, okowita 5130; S«ozeoir: pnenia* 11ni«-,ących do skupczyny przywodzcy rady- ozer.Uip. onooo, rzepak A jesień 3J)'00; Juryi:  MĄia. 
kałów i konserwatystów upadli; rząd będzie m  kn° 69 -° 
w skupczynie 108 głosami rozporządzał.

Z Biura koretpondencyjnego.

W iedeń 18. lipca. Politische Corresp, 
z całą stanowczością zaprzecza doniesieniom, 
jakoby Moskwa usiłowała wciągnąć terry- 
torjum serbskie do operacyj wojennych, 
choćby ty.1 ko jako etap prowiantowy, tudzież 
doniesieniom dzisiejszych dzienuków, że 
jakiś wyższy oficer moskiewski jest we 
Wiedniu w specjalnej misji spodziewany 
albo może już i przybył.

Do Polit. Corresp. telegrafują z Oetynji 
18. lipca. Główna Kwatera księcia przenie* ] 
siona do Slhia pod Niksiczem. Do jutra' 
musi reszta urlopników przybyć do swoich 
bataljonów; ze Siń: Powstańcy bośniaccy 
pobili załogę Livna i odparli ją do cyta
deli, którą oblęgają.

Londyn 18. lipca. Biuro Reutera

W łećeA , 19. Lpoa, 10 godz 16 min.
Akojfl K« Iiytoir . 169-25 Akojc kolei EKr Lud. 224 25 

,  Anglo-Auatr. 69 — B „ Połudu. . —*—
B UmoosbaBk . — B Banku Fr. Aust -  *—
B Yereinsbank. —*— 20-frankówka . . 9SC

U*póaobieni4 ■ chwiejne.

Telegrafaw aut! k u r u  w iedeńskie.
W ied eń , 18 

Lo*y kredytowo .
Akcje Węgiei. Kred. 142*21

■ Aag.-Auatr B. 69-—
r Imonsbank . 50 —
a kolei Kar Ima 225*—
■ i Półnoun. 186- —
,  B Polada.. 71*74
B a Uda . 104*10 
B s Elżbiety 144 25
B .  Lw.-Cr 117-
,  B Węg.Pól 98*’ 0
B a Budolfa . 11 !•—.
B a, Albrechta 31*—

Usposobienie 
W iCdeh 18 lipoa. 

Jed. dlng pań. w bank 61 —
,  .  ,  ,  STOb. 6* -

Reiitt w zlocie . . 7416 
Loty poży-, z r. 1860 114-25 
Akoje banku aarod.

lipca, 2 godz. I" min.
166*56 Ung. Stuts-Ohl, 18̂ 7 

Galio. Tudemuisaaja 
1864 Losy . . .
Siedmiogr. kolej 
Verkehr*bank . . . 
Tureckie Losy 
Węg -Gal. solej

tubank-Aotier . . 
Stutsbahu . . . .  
Bankvereia. . . .  
Wigierskie Losy ■ . 
BeiOhu,*!* .
Bossyjskie UoUusotj
; osłabione

«3 7t 
84*24 

i39 75 
85- - 
79 75 
14-80 
8 8 -

240 50 
56 — 
7 5 -  
6x35 

1&2

124*90

________ w _  __________  _  . .   , 797—
donosi ze Stambułu: Layard (poseł angiel-1 160 
ski) nie sformułował żadnej urzędowej pro- j Bossyjskie unybas. 914 :0  
pozycji względem wjazdu floty angielskiej £o*ba^dyt°W8 ’ ‘ i iv -  
do Dardanelów. tylko półurzędowo tę spra- G«iioyj«Ue . 9 -45
wę poruszył.

Daily Telegraph oświadcza, że interes;
Anglji jak 1 innych mocarstw wymaga sta-

Loadyu . , .
Srebro . . . . .  109*40 
M-frankóD_ui . 9 96
Dukat otm. Mu . . 5*95
100 marek sienie:, 61*85

Staatsbaha
Kolei Bustuńskiej . 14*— 
Austrjaokie baakaoty 16i*7i 

Uspos. —
P atyk , 8•/, reaty 70*25 j Lombaedy 145*— 

Frbyjechali do Lwowa dni>. 19. lipca.

nowczego wystąpienia przeciw dalszemu po-’ F fG iilm K . b-.'BtTwski
suwauiu Się Mockah ku Bosforowi, i że Dr. W. Kulczycki z Bóbrlij B. Janlce z Lipska, A. 
chocby tylko chwilowe zajęcie StambułuSkrzynecka ẑ woiym*.

L. Heyne ze Złoczowa, St 
E. Cerkiewicz

I z Koszyc, S. Włóstowska z Królestwa.
I H o t e l  L a » g s .  K. Wysocki z Hrem Tovs, E, TaiA 
; ber, J. Schmidt, J. Liebermann i J. Pfafenbiickler z 

Wiednia.
H o te l K ro k o w sk i. J. Piotrowski z Zaleszczyk, 

J. Bittner z Sarnek, A. Ochrymowicz z Tarnopola.

przez Moskali byłoby zabćjćżym ciosem dla Groja z w0ł -_i«fK. Hubicki z Ożydowa, 
Anglji.

W ie d e ń  19. lipca. Presse w obszer
nym artykule zwraca się przeciwko przy- 
dłużeniu na dalszych lat 10 dotychczasowe
go stosunku traktatowego z Węgrami, do 
czego dąży partja woluohandlowców.

W iedeń 19 lipca. Wspomniany arty
kuł „Pressy" zwracając się w ogóle prze
ciwko dążności utrzymania .status quo* w 
sprawie ugodowej, dowodzi, że hasło to 
podniesiono dopiero wtedy, gdy kwestja cło- 
wa występuje naprzód i staje się rzeczą ja
sną , że za ustępstwa, któreb.y jeszcze ze 
strony austrjackiej mogły być poczynione,
Węgrzy w zamian przy układaniu taryfy 
cłowej mogliby ofiarować Przeiitawji kom
pensatę uboczną, i tym sposobem znaleziono- 
by punkt odpowiedni dla kompromisu.

S t a m b u ł  18. lipca. Aariii pasza zo
stał w miejsce Sawfeta paszy mianowany 
ministrem spraw zagranicznych, Sawfet pa
sza objął ministerstwo robót publicznych.
Inne zmiany w gabinecie są oczekiwane.
Dragoman poselstwa austrjaukiego wyjechał
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poleca najtaniej

August Schellenberg
w e L W O W I E . 359S 1—0

ptao«Lwa w, s l»t*y hiaJlovoj. 
Dńis 18. lipca.

L Akujs za sztukę. 
Kolei gal. Kar-Lnd. k200zł.

„ Lrw. Czerń, ś 200 zł 
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p Kred. gai. & 200 zł. 
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1 _ 100 zł. w.h.
J ,  w«r5r.6%

połnd. poł. liws 
6°/, za 100zł w.* 
k1!. w irebne 

, galio, Kar.-Ladw 
ilOsł.w.a w s 
B'/c aa 100 al 
Bmaft E. -

i L w -ikMr.iKk * 
fw wk P»/„ sc 10C 
Bnli}p ■ ». 18Y7 

, HodSkinO di r,e 
, 1*7 ^sdalJs*^

W ar. 5*' aa 100 K. 
Trw. pcRCikłs pm*-*" 

lal. P* *00 aL

Wa l e t y .  
Oeearskie korony .

a dukat aa wage 
uo-fraakowka. . . 
Sawereay aagielakt*- 
wywjały rossyjskis

dretec kapmy *. 
Buak. Mtetw/KIeteb 

»a IDO autrek. .
Babel pap. . . .

M N

żądaj*
64X6

U9 — 

112 —

98 60
IG9 69

86 60

108 
1C2 —

76 50 
7 4 -  
*1 —

7» ir

90

693 
6 91 
9M 
t i  

lf  28 
0965 

10965

a  40
1 3u

Jłaa,
6a 

168 — 
148*0 
11160
101 60 
98 -  
C9 -

Si i)

^210
101 —

7625 
T75 
60 71

676

59
>91
» i4  

V 50 
< 20 
0946 

10910

4189
119

Waran wa, 16.Upoa.
Lilly aastawae le j serji 

a a 2u)aer)i
kupoa .

■ .  ntrme
kapci

■ likwidatyjas. 
Kalei wanaaw.-wiei:

• » k fl” -
pitym, gro* I?*,:» V ts A3--I

rt.|kp

9520

£816

b̂-lkp-
99 -  
96 -  
26*/, 
P4*l 
88*; 
62 Ba 
59 —

F a b r y k a  p n d r e t y  i n » >  
w o z ó w  m in e r  a l it y  c l i  w  
1217 S t a n is ła w o w ie ,  2-3
ma honor zawiadomić JW. i W. Panuw 
interesantów, iż dla dogodności stron in
teresowanych urządziła wyprzedaż pudret 
nawozowych we Lwowie w Głównym skła
dzie nasion pai a T e o f i l a  . f in c k le g o  
w gmachu Bantu Ilipote, cnego.

Ze zbioru majowego
1876.

B n p e ln le  ń w lo ń y tra n a p o rt

silnej, przyjemnej woni i cie
mno naciągającej

Herbaty
chińsko - rosyjskiej

poleca handel

Karola Bałłabaua
W e  L W O W i * .

560 gramów czyli 1 funt w. w.
C o n g o  cesarski 2 sł.
H e r b a t y  iamilijm j3  «|.
M e la n g e  de Moskan 4 zł. 
I m p e r ia l  5 U
1 T  k  i  L u  herbar*mnego f  «|. 20 cŁ 
l l a i l  angielskich dc herbaty 1*28 ct 
Flasz. BUnum starego I. sorty ml. 1.4C 

■i « n n. „ „ 3 10
Łyżeeika poniżej wymienionej herbaty 

wystarciy na dwie tsklaoki wyżmienitje 
ksrbaty. 1020 69 - t

H. JENA
m e o l i a n i k ,  

u l i c a  S ir y J s L a  1. 3 4 ,
przyjmuje

wszelkie naprawą
ż n iw ia r e k  i s te w n ik ó w
jakoteż innych maszyn rolniczych 
1006 pod gwarancją. 15—0

S k ła d  k o m in o w y

U E B Ł l ZG LAZN 7CH
z pierwszej c. k. uprzvwil. nadwornej fa- 

bryki wiedeńskiej

A. EITSCHELTA Spafltoliiercóf
utrzymuje 1072 9—10

E D .  G E B H A R D T
w e  L w o w ie

i sprzedaje takowe, t. j. łóżka, łóżeczka, 
kołyski, umywalnie, kanapy, fotele, krze- 

Bia 1 ogrodowe meble
P® cen ach fabrycznych.

Cenniki ilnstrowane na żądanie franko.

£ Med. i Ohir. j
{  Dr. O S W A L D  B Y K  \
| a k n s z e r  fl
a i lekarz chorób kobiecych, a
f  ordynuje od 2 —4 2
P  przy uliey Karoli -Ludwika, nr. 21, 
01084 II. piętro. 1 6—0;

w

i
W e z w a n i e .

Upraszam Wgo Lewickiego, 
który był u mnie z hr. Wale
wskim, o przesłanie mi swego 
adresu listownie do Cucułcwiec 
poczta Żydaczów. 1212 2 - 3

Juliusz Tchcrznicki.

M B O O O O O — k
U w i a d o m i e n i e .

meksykańską wanilową i ho
meopatyczną z najsłynniejszej 
fabryki Massona w Paryżu 

otrzymał w komis
J a n  M u l l e r

właściciel cukierni,
t s^rz^dajt po cenie fabrycznej. 

1062 8 -2 4
0

Maszynista
egzaminowany i zdolny ślusarz zarazę 
poszukuje odpowiedniego zajęcia na pi 
wincji. Adres : Administracja „Dzienni 
Polskiego". 1224 1 - i



Iia u M iK  POLSKI.

od  8 0  ot. cio lO  zł.

W ypróbowane i nieomylne środkr
: ameniające włosy w jednej chwili na ko^r 
blond, brunatny lub czarny, a mianowicie: 
F°,n Gaulloise, Ean Dorpt, Nigritine Yege- 
tale, „Gelle Freres" OiizfJine Vegetale, 
„Dr. James Smithson,* Melanogeue de Die- 
ąuemare aine, Ekstrakt i Pomadę Orze

chową A. Maczuskiego i inne.

W O D Y  P IĘ K N O Ś C I
Lait Antepheliąue ou Lait Candes, Eau de Lys, 
Eau de Princessss, Eau Toniąue, Diąnemare aine, 
Tolntine, Atheniene, Yinaigre de Toillette, R 6 i  
n i e s z k o d l i w y  „ C a r t h a m ln e ,“  dla nadania 

rumieńców i utrzymania świeżości policzków. 
P O M I D E Ę  P O Z I O M K O W Ą  

do zachowania ust w stanie świeżości i utrzymania 
naturalnego ich rnmieńca.

„ I I O R A “  n a jn o w a z  w y t w o r y  t o a l e 
t o w e , Perfumy, Mvdła, Fiksatory, Papierki won
ne ,  „ P o n r a d e  I x o r a “  de Finana, Yioletta, 
L’Ylang-Ylang, Japorsk",, Rezedowa, Hinowa, 
Poziomkowa, Hubigant- Chaidin, Cociete Hyge- 

nique i wiele innych. Pouder Veloutine, 
W O D Ę  R O Ł O Ń N h ą ,

W o d ^  A n a t e r y u o w ą ,  P a s t y  1 P r o s z k i  
do czyszczenia zębów.

1210 11—0 (7) Ł a s k a w e  z a m ie js r o w e  z a m ó w ie n ia  w y k o n a ją  s ię  j a k  n a js p ie s z n ie j  i  n a ja  k u r a t n ie j

Foeca powszednie znany z taniości i tldrow ip towaru
JiAOAJRYIir M W S H I

Kamila Strzyżewskiego
przy ulicy Halickiej pod l. 4, we Lwowie.

! ! Dla matek!!
Niezawodnie skutkująca

C Z E K O L A D A
przeciw robakom

1 s z t u k a  1 5  c e n t ó w .
Pakiet 10 sztuk zawierający złr. 120.

Sprzedaje i rozsyła pocztą 
Apteka pod „ Węgierską Koroną“

J .  P I E P E S A  
w e  L w o w ie .

Składy na prowincji: W Przemy
ślu Józef Maszewski, apt.; w Tarnow;e 
Antoni Tenczyn, apt.; w Zbarażu E. 
Kruh, apt.; w Bołszowcu u A. W ąso- 
wicz, apt. 1075 13—0

V \ A A A A A A A A A A A Z
( Prawdziwy górski )

i

Akademik
poozukuje lekcyj na wsi. Na żądanie 
wykazać się może poleceniem z Dyrekcji 
gimnazjalnej. Adres; R .  R .  piać Ber
nardyn >ki 1. 11. 1219 2—2

Kronika Żałobna
rodzin wielkopolskich,

od roku 1863, do 1. czerwce, 1877, 
z uwzględnieniem znaczniejszych oso
bistości zmarłych w tym przeciągu 
czasn i w innych dzielnicai h Polski, 
craz na obczyźnie, — zawierająca 
przeszło 9 0 0 0  n e k r o l o g ó w  i 
około 10O r o d o w o d ó w ,  oraz 
przypisków genealogicznych, wyszła 
z druku i jest do n a b y c i a  po 
15 m a r e k  za egzemplarz i 50 fen. 
na koszta przesyłki, u niżej pod
pisanego. 1147 4—5

Teodor Żychliński
św. Marcin 13,

#r P o i n s u i n .

^ njjprzedn.ejszego zapachn i wybór- A 
j  nego smaku, dający się długo prze- & 
A chowywao, poleca #chowywao, poieca 

1 b i lo g r . p o  1 z łr . 3 0  <’t .  /

e 0. T WINCKLER
/1 1 9 7  w e  L w o w i e .  2 - 3  
• W W  W Y  V V W V V

I V u . k o m p o t y

Z E R E tlY
1092 kleparowskie i - 0

t o d z i e ń  ś w i e ż e
rozsyła handel

St. Markiewicza
w e L w o w i e ,  w rynkr litzba 42.

porcelany i fczkła 
£. GEBtlARDTA

- w e  L w o w i e ,
poleca 1177 4—10

N Ł O I K I
na kompoty i konfitnry z czystego ino 

cnogo szkła każdej wielkości; oraz

Pułapki na muchy
p o najniższych cenach.

Wieś
*/4 mili od stacji kolejowej C h y r ó w ud- 
legia, ebejmnjąca 300 morgów roli, 70 m 
łąk, 40 m. pastwisk, 10 m. ogrodów i 
430 m. lasu, wiaz z żywym i martwym 
inwenfarzem d o  s p r z e d a n ia .  Na h 
potece może pozostać 20, ewentualnie 
40 tysięcy,— reszta gotówką.— Biiższjol 
szczegółów ndziela adwokat Dr. W il 
h e lm  Z u c k e r  ■»< L w o w ie ,  przj 
ulicy K o ś c i u s z k i  nr. 14 listownie lub 
ustnie, między 3-c.ą a 6-tą po połndniu 

1225 1 -3

czyli weneryczne, tak świeżo powstałe 
jako też zaniedbane lub źle wyleczone, 
wszelkie inne tym podobne słabości, 
zgubne skntki s a m o g w a łtu  n. p. 
osłabienie nerwowe, upływ nasienia, 
impotencję, początki suchot itd. leczy 
na podstawie ścisłych badań i licznych 
doświadczeń podłng najpewniejszej w 
żadnym kierunku nieszkodliwej meto
dy, gruntownie i pod najściślejszą dy
skrecją, specjalista chorób syfility- 
cznych i skórnych, praktyczny lekarz 
medycyny, chirurgii i akuszerji

Jan Kur piel,
przy ulicy Sobieskiego nr. 12 w domu 
p. Bałutowskiego v»e Lwowie, ordynuje 

: od 9. do 12. przed i od 2. do 5. po 
południu 1109 6—0

Zamiejscowym, którym na prze- 
i prowa dzeniu kuracji w ścisłej dyskrecji 
(J  małych miastach i wsiać i prawie 

4 niemożebnej), zal żyć powinno udziela 
rady listownie i wyeeła lekarstwa w 

; ten sp< sób, u adresat najmuejszemn 
podejrzeniu nledz me może.

W  k a m ie n i c y  p o d  1 .5 , u l i -  
CŁ. Z i e l o n a ,  stojącej fronten 
do gościńca prowadzącego d o  
o g r o d u  J u b ł o n o  w s k ie g o

jest natychmiast d o  w y n a ję c ia ',  ns 
czas g e jm u  lub na czas w y sta w y , 
całe pierwsze piętro składające się z 13 
pokoi i kuchu’ z przy należy tościarm po 
koje wszystkie są kompletn.e nmeblowane, 
przytem stajnia i wozownia.

Bliższej wiadomości ndziela zarządca
domu 1152 5 -6

i Z domu pod I. 6,
i

1 15

P O Z E M E i e  SANTE LESAlfiE
D E H O K T  z  z i ó ł e k  z d r o w ia
p. LEM AIRE używany z wielkiem po
wodzeniem przez doktorów, jest środ
kiem rozwadniającym, czyszczącym i 

przeczyszczającym krew, leczy chronczne 
z a t w a r d z e n ie  najuporczj wszo i cho
roby ztąd wynikające, ak h e m o r o id y ,  
bysterje, pc lagrę, gos( iec, migrenę, ude
rzenia do mózgu i przywraca nonrfalne 
fuokcje trawienia.

Dostać można w Paryżn w aptece 
Lemaire, we Lwuwie w aptece p. MJto- 
lascha. 1029 34 12

P r ie i  w ładze sanitarne zbadane i  uznane za  
n a j z u p e ł n i e j  n i e s z k o d l i w e  d la  z d r o w ia !!

Pnritas
(Mleko odmładzające Włosy).

P n r i t a s  nie jest żaduą farbą na włosy, tylko płynem do mleka 
podobnym, który posiada tę cuuowną własność, że siwe włosy odmłaama 
wkrótce i to najdalej w p c t e . i ą g l i  14  d n i  im takową farbę przywró
cić może, jaką piczą kowo miały.

P n r lu a s  nie zawiera w sobie żadnych pierwiastków farby. Można 
włosy podług upodobania wodą zmywać, na biało powleczonych po
duszkach spać i łaźnię parową używać i am śiadn farby sis nie spostrzeże, 
ponieważ

M m U L  r l t n w
n ie  i a r b n je ,  t y l k o  o d m ł a d n i a  tak najbujniejsze włosy kobiece, 
jako cez wiosy i brody u mężczyzn.

Flaszka P n r i t a s  kosztnje 9  z ł .  (przy przesyice 20 ct. za opako
wanie) i jest do nabycia za zaliczką pocztową u producentów
O T T O  FRAJIZ w W ied n ia , MariahUferstrasse Nr. 38.
S k ł a d y :  wo LWOWIE w apt. „pod Srebrnym 0rłem“ Z y g iu n n f.a  
R o c k e r s a , K. Bayer Leon fryzjerów. — W KRAKOWIE u Wisznie
wskiego apt.— W CZEKjSIOWOAlH w c. k. apt. cyrk. i J. Golischowski 
apt. — W TARNOPOLU i  Fr. Jamrogiewiczz. — W SADAGORZE u D. 
Kobinuwi-za. — ’»» PRZEMYŚLU n J. Ma:zewskiego apt. — W Ja R u 
SŁAWIU apt. Wisłockiego & Bohuss. — W TARNOWIE u M. Głodziń- 
akiego. - W STRYJU J. Zgóraki apt. i A. Kubel apt. — W K< LOMYI 
a Ł  Land.nu kupca i Edwarda Stenzla apt. — W STANISŁAWOWIE 
n Stochem apt. i n A. iknurowicza apt.

P r z e s t r o g a  przed sfałszowaniem i naśladownictwem.
Szanowni nabywcy raczą przy zakupnie łaskawie na naszą firmę 

uważać, która się na spodzie kontu i flaBzki zni-jduje, ponieważ pod nazwą 
mleko odmładzajcie włosy, naśladowania iBtnieją, które tylko na osznkanie 
publiczności wychodzą. 113S 9—25

uiiea Kamińskiego nc. I-em 
piętrze można dostać

O b jad
za mierna cene. ic o > ■

także abenowsć się miesięc. nie,
I

m z a  1% z łr .  -
L 1W2 1 -3  I

Po Minionej porze s l #  Tnrnipsn do teraźniejszych zasiewów
p o l e c a

Bawarską Rzepę ścierufową,
okrągłą i długą po miernej cenie.

H reczkę sybir* kią
17 kilo. 50 kilo za 8 złr. 1039 3—0

f h *  Zamówienia na o r y g in a ln e  h o le n d e r s k ie  c y b n lk i  
H y a c y n tó w , T u lip a n ó w  i  t. p ., które wkrótce nadejdą uprasza

GŁÓW NY SKŁAD NASION
TEOFILA ŁUCKIEGO

we Lwowie plae Faiieki 1. 15, w gmachu Banku Hipotecznego.

/

p g a
O co N-ST3 c o

Z istn iejących  dotychczas
na jp iękn ie j s za  i naj lepsza

w ła d n ego  w y ro b u .
Nagrodzona srebrnym medalem, q

trwałością przewyzaza smery- J F S
kańskie 

1038
wiedeńskie 
10—10
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w c z te r e c h  
k o l o r a c h :

Nr. 1. bezbarwna,
Nr. 2. jesionowa, Nr. ó 

orzechowa, Nr. 4. mahoniowa z 
załączeniem sposobu użycia takwej 

F u n t w y s ta r c z a ją c y  n a  J e 
d e n  w ie lk i  p o k ó j ,  k o s z t u je  1 z łr .

Z fabryki świec woskowych i blichowni woskn 
F R . S C H F B U T H A  i SYNA, L w ó w , R y n e k  45

•a
fci ' •-

te
-T a 22

co S SN

/

■ dużym placem frontowym do budowania 
obszernym frut. towym i js/zy nowym 

ogrodem, jest z wolnej ręki d o  sprze- 
d A u in , Z ceny knpna może tostrć przy 
grancie 3000 »ł. — Wiadomość w Admir 
Dsien. Pol “ 1054 18 0

DrLeunarflTarnawsti
otworzył

kancelarję adwokacką
w Przemyślu

196 pod 1 8 w Rynkn. 4—

kU
Hcndel 

maszyn do szycia TM  w -  m t y
Zamiana i spe 
cjaina naprawa

„  H A S Z Y W  do SZ Y C IA  «
** z największej fabryki w Europie St
*  akcyjnego Towarzystwa Friester & Rossmann w Berlinie  ̂

z gwarancją 5-lttnią, poleca nandel matzyn do szycia #
* J ó z e f a  X v « a n ic k łe g o  "

przy uhey AKademickiej 1. 2 , Hotel Żorża.

Zapas czółenek 
i innych części 

składowych
Na

1013
raty

m i
13—0

Igły do maszyn 
wszystkich 

s y s t e m u w.

 ̂ Zarząd pralni
/  £ chemicznie paryski ej

i

-------------  paryskiej «
?  przyjmuje gSLJJ, -Uli e , t, , r la .» -  ,  
f  n y , k o r o n *  i 1 p ió r a  do farbo- C 

wania p.> cenach bardzo nrmiarkowa- g 
nych. Zwaca się uwagę Szanownej \ 
Pnbliczności. ii ljtko\.ym uadają się
b a r d z o  p ię k n e  k o lo r y .  Wszel
kie zamówienia na prowincji nsknte- 
czniają się jak najrychlej.. ^

Oraz .7 zakładzie moim udriela ś
s ę k r o ju  cn łifiM  d a m s k ic h

j  metod ) pary n ą , dotychczas za naj- t  
kepZB. uznana. — Knrs cały 5 zł. w 

Piekarska nl., róg ni. Sakramen- J  
tek, obca kamienicy p Widem* 1. 1 B \ 
kamienice, czerwona, nr. drzwi 3. ^

Ą g A D E M l A I  M E D Y C Z N A
orzekła :

Woda Y 7  TTY C r' A  w połączeniu z od-
minoralna U J t l J & A A A  kwaszonym żelazem,

, j 0st najbogatszą w żelazo i kwas węglowy w stanie wolnym.*
Należy zaradzić się lekarzy o skuteczności tej wody nie mającej sobie równej

w Europie w leczeniu

CHOfiflB GlSTBALGiŁMIB, GOfilCiU, BLADACZEI, WIG1L2M1A
wszelkich cnoroo pochodzących z

JM  I J G J D O K J K  M W  I M J C  M .
Towarzystwo w Paryżu, 131, Bulwar Seb.tstopolski. — Skład we L u  J w le  
4 apt. P. M ik o l a s c h a ; w u r a k o . d e  w apt. P. T r a u c z y ń B k i e g o

i w apt. P. R e d y k  a. 1041 z4-o9

%V Z a k ła d z ie  moim istnieje ou lat 7

PENSJONAT
dla uczniów szkol realnych i gimnazjal
nych, tak prywatnych jtkoleż u is z c z a 

jących du szkół publicznych. 
Zakład przyjmuje uczniów dochodzą 

cych na korepetycję, przygotowuje takżt 
do egzaminów dojrzałości tak ze szkoi 
realnych jakoceż gimnazjalnych.

Naukę języka memieck.cgo pobierają 
pensjoniści zakładowi osobno bezpłatnie. 
Zgłaszać się można codzieu od godziny 
4. po poindmn. Ic65 10 o

f .  K o a t l i c l i .
ul i ca  Or mi ańska  1. lo.

G
Cl

P.OOOOOOOOOOOOOOOOOO

W A J D O W IC Z
we ŁW O W IB, u l i  c l  H ulicka 1. 7,

p o l e c a  s w ó j  o b f i c i e  t a o p a t r i o i ;

I S U L Ł M . U  P J L  P I K B I J ,
p r z y b o ró w  do pisania,  rysowania  1 malowania,

o r a i  1032 29 -0
galanteryj, perfum, mqdeł i innqch pachnideł.

Przybory do robienia kwiatów w wielkim wyborze.
Zakład do odbi]aria „ZALT WIZYTOWYCH-* a la minuto i litografewanych, jako też

n o n  O O B A 9Ł Ó W  lajiowazych i lajmodnicjszych w róźiyck kolorach.
Zamówienia na prowincji uskuteczniają n sumiennie i odurotną poczta za zaliczką.

L gumi i pęcherza
p re z e rn a ly w s .

Rozsyła za pobramom pooztowem i dys
krecją tuzin od ź do 6 zł.

J .  N .  S f i H M K I D L K R ,
. t i j j u  gumi, WicUeti, VII. powiat, btiit- 

gawte N.. i» . 1022 28 -t,

B A  L . S A M

V ET U R (NiEG O
^  przeszio 70 lat Szanownej Pubii- ^ 
f  cznosu znany i z uobryni skutkiem
»  używany na C L n lei ę , reumatyzm, a 

boi zębcw, rany wBŁoiaiegu rouzaju ^  
w 1 inno słahości woale przepisn, ao- ^

>stac można po apw ach  i w la^ryce t  
HHh.au j ia  1 z t r , 5 u  CUL, wię- '  

\  kszej ilości za opuszemem rabatu, ą  
r  Piakony bez mego podpisu są ztał- # 
/  -zowane. lttót, i3

g  F r .  b z e l ig o w a k i .

lep 

)  tek

i x :
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0  BIBŁJOTEKA °

historycznych romansów polskich,
o  w y ch o d z i  w  z e s z y ta c h  ty g o d n io w y c h  p o  9 5  c t . Do tej pory 
f j  -'puściło druk 12 zeszytów i zawierają: Bernatowicza „Pojatę córkę 
K  Lizdejki* i Bronikowskiego „Myszą wieża wśród jeziora Go^ła". *W dal- 
fw  azym ciągu będą zanńeszczon- powieści : Bernatowicza „Nałęcz", Broni- 
Q  kowskiego „Hipolit Boratyński", „Jan III. i dwór jego". „Olgier 1 i Olga

O czyli Polska w 11-tym wieku", „Kazimierz W iolli i Estei-ka" i inne 
arcydzieła.

O  WSF Przj 40-tym zeszy :ie prenumeratorowie t-ytnłem premji otrzy- 
Q  mają z a  d o p ła t ą  t y lk o  4  z ł .  w s p a n ia łe  9  p e jz a ż e  (olejn_- 
— druki) w r a m a c h  z ło c o n y c h .  i c o  10- 0

Przedpłacone zeszyty wysyłane bywają fr a n c o .
Abonenci miejscowi płacić mogą za każdy pojedynczy zeszyt.

Zamówienia przyjmuje księgarnia

F. H. RICH TE RA we Lwowie .  
O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O

T ę p i c i e l  p l u s k i e w .
Mój znany jako absolutnie śmiertelnie działający

Proszek na owady
i patentowany wolny od trucizny

I J T I P U T R Y I I
wytępia nietylko p łn a k t y ,  szw a b y , rn ssy , .n o le ,  p c h ły ,  m r ó w k i  i 

m a c h y , ale także najzupełniej niszczy ich p m a w a r k t .
C h c e c ie  s p a ć  p r a w d z iw ie  b e z  p r z e s z k o d y ?

to posypcie łóżka, pokoje, knchnię moim proszkiem na owady.
C h c e c ie  i s t o t n ie  z a o s z c z ę d z ić  p i e n ią d z e  ?

to posypcie futra, mateije, odzież, dvwany i meble wypróbowanym najlepszym 
A N T 1 P U T K Y N E M .

W pięknych j  uszkach blaszs- Lekko opakowany za kilo zł. 2 50.
nych z moją marką ochraniająca
po cnt. 30, 80 i złr. 150. Przy odbiorze więcej nad 2 kilo
Patent, rozsypywacz sztnka 25 ct. znacznie taniej.
Szprycka do proszku ,  50 „  Zamówienia z prowincji za kartą

Odsprzedającm i biorącym 25 korespondencyjną a także za za
puszek udziela się rabat. liczk? pocztową.

W  Tyk k o  p ra w d z iw y  otrzymać można przez g k ła d  g łó w n y  ; M
Jacub Deutseh jr  , Wim, II., Schollerhof.

Panów odprzedających na prowincji uprasza się — jeżeli chcą mieć rze
czywiście absolutnie śmiercelnie działający proszek na owudy — j.Lebj zamó
wienia tegoż u mnie z a w cz a sn  rooili, ażebym był jeszcze w stanie do moich 
ogłoszeń dołączyć ich frmy. 1047 10—12

I

Biuro inżyniera

G . Y Ó L z G K N & J R
w W lE D h lt )  I I .  Scliw  fnugaggę, 5 .

specjalisty w zakładaniL i prowadzenin b r o w a r ó w , g b r z ę ln i, ' 
l a b r y k  k r c c L m a ln ,  m ły n ó w ,  o l e j a r n i ,  t a r t u k ó w  itd. 
itd., poleca się do budo.iy, restauracji i dozorowania wszelki.-ii 
w zakrer ten wchodzących przedmiotów. Iu64 10—10

P .  T .
Pozwalam sobie podać niniejjzem do wiadomości, źe w połączenin z Ą g g o c l ó i ó  d e s  a r t g  

A B r n x e l ) 4 8  i wieln znakomitemi konfekcjunistami w WiedL.u i Paryżu udało mi się wynaleziony przez nas, 
według systemu monsieur Ch. Jaclin a Paris, szablon uniwersalny wytworzyć w ten spusób, iż takowy może być 
nazwany prawdziwem dobrodziejstwem dla dam i rodzin.

llozwiązane zadanie w zakresie domowej ekonomii!
Pfatwnt 1876 r.

eesar. król. wył. uprzyw.

Szablon u n i w e r s a l n y
systemu Oh. Jaclin k Paris, wynalazca H, M. Muller w Wiedniu.

Szablon uniwersalny przez Jego Ces. Mość ce g a r z a  F r a n c ig z k a  ń ó z e ia  I .  wyłącznym przywilejem 
o d z n a c z o n y , w porozumieniu z obu ministerstwami najwyżej patentowany i od naśladownictwa zabezpieczony, jest 
przedmiotem niezbędnym dla każdego domowego gospodarstwa, ponieważ k a ż d a  d a m a  za pomocą tego uniwersal
nego szablonu z poręczeniem, źe

tfĘT bez poprzednich wiadomości
każdy krój sukni wszelkich możliwych wielkości wykonać, wszelką zmianę przedsięwziąć, jako też wszelką suknię 
wszelakiego fasonu bezzwłocznie suknie sobie lub każdemu innemu zrobić może.

Jeżel. uwzględnimy, że wyuczenie się kroju snkień połączone jest ze stratą czasn, kosztami i Knerni tru
dnościami, jeżeli następnie weźmiemy ns, uwagę okoliczność, wiele źle zrobionych sukień wytwarza się niezręcznemi 
rękami i co za tern idzie, c-. lu swego nie o sięga, ale owszem przeciwnu jako bezwartościowy balast ku wiecznemu 
zmartwienin w skrzyniach pozostaje, i jeżeli natomiast zastanowimy się nad tem, że wszelkim tym niemiłym ewentu
alnościom zapobieży raz nabycie szablone. uoiwerBklnego, ponieważ takowy wystarczy na wszelkie możliwe witlkości 
(od dziecka do najtęższej kobiety) i wiecznej jest trwałości, lo każdy musi się przekonać, że takowego z powodu ko
losalnych swych kor/yści i ogromnych oszczędności, za jego pomocą osięgauych, nie powinno braknąć w żadnej rodzinie.

Ażeby szablon uniwersalny uczynić dostępuym każdej rodzinie, zniżyłem cenę j-go  na 2 zł., przy nsiesła- 
niu gotówki, albo 2 zł. 10 ct. za zaliczką pocztowa i upraszan o szybkie zamówienie, poniewai z powodu wielkiego 
zapotrzebowania i mai ego zapasu, musi uaa.ąpić nowy Lakład i teuy będą podwyźs.one.

Do każdego szablonu dołącza się sposób użycia.
Najdugodniejszc zamówienia za zaliczkową pocztową.

P r z e t f r n n a  ł Wałęsają się pewni osznści, którzy publiczności ofiarują naśladownictwo mojego, przed trzema 
l L C g l l  u y a .  iaty ia maiy uznanego i aa acta ziozoaego szablonu, jako prawdziwy c. »;. wył. uprzyw. szablon 

nniwer»alny, w,ęc ja P. X. Publiczność przestrzegam od kupowania takiego falsyfikatu, i zwracam szczególnie uwagę, 
że powyższe szaoiouy tylko od mojej firmy otrzymywać można i na moją markę i pieczęć uważać należy.

Z nszanuwaniem J H C -  J J » L a >  I  l « - r ,
c. k. właś iciel przywileju i wynalazca szablonu uniwersalnego, 

1199 2—3 W ie d e ń , V I., H il le r g a s s e  5 9 .
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J u l  u i a u j  z  t a n io ś c i ,  r z e t e ln o ś c i  i  d o b r y c h  t o w a r ó w  h a n d e l

G. K. N O W I C K I E G O w e  X .  ,

obok Hotelu Warszawskiego — poleca
K A W Y  Cejlon piękne duże, Moccę arabską prawaziwą, Jawę złotą prawdziwą, niemniej tańsze gatnnki, ręcząc za smak czysty. -  J łR R U A T Y  chińskie i rt - 
„yjsu-e zjednały solne już wziętośćl poł kilo złr. 1'60, 2, 3 i i . — W IN A  Węgierskie, Rusfjackie, Styryjskie, Reńskie, Francuskie : u Berowe, około 50 gatunków 
unteika oa 66 cnt. do 6 złr. -  P O U T L B  angielski. — P I W A  butelkowe: ŁJohweciiackie, PiłzneuBkie i Krasiczynskie. — W O D M l, R O Z O L I S Y  I T .i.

KW ORY z fabryk: Łańcuckiej, Bialskiej, Opawskiej i zagranicznych.
(W *  Wszelkie artykuły kuchenne wchodzące w skład mego nanulu korzennoge, wyborne a najtaniej. 10u0 35—°

W ody mineralne z zaręczeniem prawdziwości i świeżości lu°
Ę ffr  Zamówienia od złr. 60 posyłam frunko do każdej stacji koie. alicyjskich, me licząc również nic za opakowanie.

Przesyłki pocztą za zaliczką uskuteczniam najsumienniej odwrotnie. — Dziękując za dotychczasowe zaufanie i względy Szanownym P. T. knpnjąoyn 
tak w miejscu jak 1 na prow-noji, poieoam się takowym nadal. Z poważaniem U n staw  K a z im ie r z  M ow ielzL

Wydtwo*: J a a  Ł u b .  Odpowiedzitlay redab̂ or: Henryk Rawtkewiei. 7* droktrai „iŁieimika Folbkieg(>u A. J. 0. Logosu.


